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Dobiega trzy laŁa od chwili, kiedy Za
chodnie Ziemie Polskie po Odrę i Nysę 
łuiycką powróciły w granice Państwa Pol
skiego. Spoglądając dzisiaj wstecz na dro
gę przez ten czas przebytą, widzimy wspa' 
niałe rezultaty heroicznego wysiłku naro
du polskiego. 
Starliśmy z tych ziem pokost niemczyz

ny, wydobyliśmy je z upadku gospodar
c~ego, spow()dowanego wojną i ucieczką 

,Niemców, zespoliliśmy je gospodarczo, po
litycznie, kulturalnie i administracyjnie z 
poz()stałymi ziemiami polskimi w zwartą 
całość państwową. 

Kr()k za krokiem, dzień po dniu posuwa
liśmy się naprzód, mozolnym wysiłkiem 
łamaliśmy przeszkody, budując od pod
staw nowe życie na pr~wróconych Polsce 
terenach 

Naszej pracy i naszym wysiłkom towa
rzyszył złowrogi jazgot rewizjonistycznej 
propagandy anglos.askich kół imperiali
stycznych i ich niemieckich wasali. Sekun
dowała im reakcja polska, Wiystępując 
bądź otwarcie przeciwko naszym zachod
nim granicom, bądź też godząc w ich ca
lnść w sposób pośredni przez organizowa
nie dywersji i bandytyzmu, przez szerzenie 
wyrafinowanej, antyrządowej i antydemo
kratycznej propagandy, ()bliczonej na spa
raliżowanie sił narodu, na poderwanie je-
0'0 zaufania do władzy ludowej, na obez
władnienie mas ludowych w momencie, 
kicdy historia wymagała od nich najwięk
s7ei aktywności, największego wysiłku i 
poświęcenia. 

Propaganda. ta nie przyniosła reakcji 
polskiej i międzynarodowej s!)odzie
wal1ych o 'oców. Na przykładzie na
sz ch trzechldnich osiągnięć w całej 
Polsce a N szczególnosci na je] Ziemiach 
Zachodnich, udowodniono niezbicie, ze 
naród nie poszedł za reakcją, nie uległ 
jej propagandzie, nie dał się zastraszyc 
imperialistom. 

Na rcwizjonisty\!zne zakusy, na anty
polską, agresywną kampa.nię różnych 
kontynuatorów hitleryzmu, na zbrodni
czą antynarodow<l działalność reakcji 
polskiej w kraju i zagranicą odpowie
dzieliśmy masową akcją osiedleńczą na 
Ziemiach· Odżysltanych. odbudową i u
ruchomieniem fabryk, kopalń i war
sztatów. transportu i komunikacji, 
upl'a,wą pól i likwidacją o (110 j!.'ó w, pracą 
w bimach i urzcclaeh i laboratoriach, 

uruchomieniem szkół i wyższych uczeI- Historii nie tworzą słowa, lecz czyny, I 
ni, odpowiedzieliśmy zdecydowaną wo- nie chęci i zamiary, lecz konkretne fakty. 
lą kroczenia po drodze, wytkniętej Nie tworzą jej jedn()stki, pojedyńczy lu
przez Manifest Lipcowy Polskiego Ko- dzie - lecz jest ona zbiorowym, dziełem 
mitetu Wyzwolenia Narodowego, narodu. Faktów historycznych, stworzo
,v~możeniem walki z obcymi agentu- nych walką ~ pracą narodu polskiego, któ
rami i gniazdami szpiegowskimi w Pol- ry działając w sojuszu ze Związkiem Ra
sce, zacieśnieniem więzów pr7;,yjaźni, dzieckim. w imię sprawiedliwości dziej o
łączących nas ze Związkiem Radziec- wej przywrócił P()lsc~ ziemie nad Odrą, 
kim i krajami demokracji ludowej. Nysą i Bałtykiem - nie zmienią żadne 
Każda tona wyd!>bytego węgla, każda enuncjacje rewizjonistyczne. ~I1{T NA 

obozów śmierci są dla nich pustym sm
",'em. 

wyprodukowana węglarka, ka,żdy metr SWIF~CIE NIE MOŻE ŁUDZIC SIĘ, ŻE 
płótna, każdy hrktar zasianej ziemi, każdy NAROD POLSKI ZRZEKNIE SIĘ KIEDY .. 
produkt pracy polskiego robotnika i chlo- KOLWIEK SWOJEJ PRAWIECZNEJ, OJ
pa, zatrudnionego na tych ziemiach, DO- CZYSTEJ ZIEMI. NIE PO TO PRACUJE 
WODZIŁ NASZEGO ZWYCIĘSTWA, l PODNOSI JĄ DO ROZKWITU, ABY 
UMACNIAŁ PODSTAWY TEJ POLSKI, I KTOŚ INNY ZBIERAŁ OWOCE JEGO 
KTÓRĄ BUDUJEMY. TRUDU. 

Służymy spra ie pokoj 
Zapewnienie bezpieczeństwa naszych 

granic jest osią r;oJityki rządu polskiego. 
Tym samym słuŻoymy najlepiej sprawie 
utrwalenia pokoju w El1T()pie. Te dążenia 
leżą u podstaw wszystkich naszych sOJU
szów :r. innymi państwami. Pod tym kątem 
patrzymy na politykę państw zach04nich, 
z tego punktu widr.ellia oceniamy to wszy
!>tko, co zachodzi w Niemczech. Rozwiąza-

nie problemu powojennych Niemiec wiąże 
się wszystkimi nićmi z zagadnieniem po
koju w Europie i bezpieczeństwa Polski. 

Agresywne Niemcy są dla nas czymś in
nym. niż dla Anglików, Amerykanów czy 
innych na'odó". St~nowią one dla nas 
specyficzny problem. Niemcy prowadziły 
wiele wojen z różnymi państwami. lecz ni
komu na świecie nie wyrządzili ty,le 
krzywd, co nam, Polakom. 

Oni nie wiedzą i nie chcą wiedziec o 
tym, że ZIEMIA POLSKA UŚWIĘCONA 
ZOSTAł JA MĘCZEŃSTWEM ŚMIERCI 
MILIONÓW LUDZI, ŻE KAWA JEJ 
GRUDA PRZESIĄKNIĘ'l'A JEST KRWIĄ 
I ŁZAMI NARODU POLSKIEGO. 

Anglosasów nie wzruszają krew i łz.r / 
Narodu Polskiego 

Kapitaliści amerykrńscy umieją dosko
nale liczyć dolary, miIia,rdy dolarów zaro
bionych na wojnie, ale obcą im jest całko
wicie straszliwa wymowa cyfr, wymowa 
takieg{) faktu: na każdych stu obywateli 
P<llskich, 22 zostało uśmierconych w hitle
rowskich obozach gestapowskich, lochach, 
lub padło na polach bitew. Tatomiast stra.
ty wojenne Stanów Zjednoczonych wyno
szą 2 lt.dzi na tysiąc mieszkańców. 

Na nasze i krwi robili miliardy dolar6w 
TO NASZA KREW STOPIŁA SIĘ W 

ICH ZŁOTO, TO WOJNA, W KTÓREJ 
ZGINĘŁO DZIESIĄ TIU MILlONÓW 
LUDZI, PRZYNIOSŁA AMERYKAN'. 
SKIM KAPITALISTOM DZISIĄTKI 
MILIARDÓW DOLARÓW. 
Mentalność amerykańskich i angiel 

skich kapitalistów upodaonia się coraz bar-
Rachunek krzywd dziej do mentalności kapitalistów niemiee-

", kich. Przypomina nam się list firmy "Topf 
Przez całe wieki, od łat tysiąca, Niemcy wierzchni imię rolski~.. i Synowie" w Erfurcie, która w ofercie na 

zagrabiali nasze ziemie, niszczyli palili i Na zachodzie - a zwłaszcza 'w Sta- budowę komór gazowych i krematoriów w 
rabowali nasz kraj, mordowali nasz naród. nach Zjedl1o.:zonych i Wielkiej Bry ta- Oświęcimiu pisała, co następuje: 
Rachunku krzywd, wyrządzonych nam nii, ludzie nie rozumieją i nie są w sta- "Nasze przedsiębiorstwo dostaroayło 
przez Niemców, nic nie potrafi wyrównać. nie pojąć gehenny narodu polskie- już 4 piece krematoryjne do Dachau, 5 
W ostatniej wojnie Niemcy pragnęły zła- go w okresie okupacji. Anglicy do innych obozów. Zawsze wywiązy-
mac, zwyciężyć i podporządkować sobie i Amerykanie nie widzieli wielkich ()b- waliśmy się z powierzonych obstalun· 
różne nawdy. Chciały zdobyć panowanie sza,rów kapusty, pod uprawę których ków znakomicie i nigdy nie było powo' 
nad światem. W stosunku do narodu pol- użyty został sztuczny nawóz, sporzą- du do reklamacji. Załączamy plan ofe-
ski ego ,p()stawHy sobie cel inny - zamie- dzony z kości ludzkich. Oświęcim, Maj- rowanych pieców i pozwalamy sobie 
l'zały zniszczyć do cna" zetrzeć z po- danek, Treblinka i setki innych nazw zwrócić uwagę na naszą praktyczną 

~j~~li'$$.'Wt';W~~,'®~{®;w.;..~~ąWWJ:' 't'')<1~ >>.;·''··~ł:'if~,.@:f@F)'WW1::~~~i;.~;%tl.';~t~~(::;*~·"Wjf_fli'P~ ~:~:~~\~c~::~~;~~:ze~fe J~łz~~l~~~ 
iti trza pieca". 

Już • 

---
w najbliiszych dniach 

rozpoczy amy druk UZ .;)' Handlarzom śmierci jest obojętne, ja-
;~r: kim towarem handlują, co wytwarzają, 
'o:! czy piece z automatycznym P<ldnoszeruem 

-_.... iN i wrzucaniem trupów do wnętrza, czy też 

wspomn ień gen. Mieczysława M o c z a r a :)~j: bomby atomowe. Jeden wynalazek uzupeł
iW nia drugi. Najważniejsze dla nich, to wy-
;~;~ I sokość zysków, jakie mogą zgarnąć. . 

pt. "W walce o N-epo leg ą'" 
9: I Problem Qicmiecki za1amuje się u nas 

pod kątem niebezpieczeństwa pieców kre
matoryjnych, które jeszcze dzisiaj są dla 
Polaków symbolem Niemiec. 

Nie stawiamy tej sprawy na płaszczyź
nie nie.lawiści, nie nałamy żądzą zemsty. 
Nienawiść i mściwość jest nam obca. nam 
idzie o najżywotnieisią sprawę - ~ bez
pieczeństwo naszego kraju, naszego naro
du, nas7;,ych granic, o biologiczne istnienie 
narodu polskiego. 

Brygady AL ,. ZieDli Kieleckiej 
w akCji bojowej 

ars 
(Dalszy ciąG na /;M. 3-ciej) 

ale dokumenty konferencji p 
spłonęły czasi 

m kański j w 
Y/alk ulicznych 

oci 
NOWY JORK Obsl. wł. Z kół półoficjal

nych podają, że w dniu wczorajszym udało 
siQ nawiązać kontakt z min. Marshallem, któ
ry ukrył się w pobliżu Bogoty przed powstań-
cami. 

* NOWY JORK. PAP - według doniesień 
korespondentów zagranicznych z Bogoty, w 
czasie ostatnich rozl'uchów w stolicy ~l'llmbii 

uległy zniszczeniu wS7.ystkic protokóły konfe
rencji panamerykańskiej. 

NOWY JORK, PAP. - Szef delegacji chiil
skiej na konferencję panamerykańską w Bo
gocie Mermandez otrzymał od swego rządu 
polecenie, aby zaproponował Santiago (Chile) 
lub pobliską miejSCOWość Vina dcl Mar, ja
ko miejsca, w których konferencja, przerwana 
wsk'tlotek l'ewomo;i<i w KohB'U'l»i. mog:łm kon-

tynuować . wc obrady. 
NOWY JORK. ja.k do~oszą, z Kolmnbil 

w dniu wczorajszym \v stolicy kraju Bogoc!e 
- trwały dalsze wa.lki. 

Rozgłośnie rządowe w dalszym ciągu są 
icszcze nieczynne i wiadomości napływajace 
z Kolumbii są nad wyraz sltąpe_ Jedynym 
źródłem informacji jest t-a.:ina radi'o~tacja. dzja 
lajjl,Ga na QM.wincji. 
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c - znaczy k c 
W sali ()brad Prezyd.Jum Rady Mf.nI$trów Od-, p ... P d t P I domenlem jedności całego narodu, klóremu to-

bylo się ~n. 10 bm. inauguracyjne pO!liedzenic rZemOWlenle rezy en a warzyszy bujn~, .wielobarwn.e życie ideowe. 
Naczelnej Rady dla Spraw Młodzieży i Ku]- Powolan:e do zycla Naczelne] Rady dla Spraw 
tury Fizycznej. Młodzieży jest niezwykle ważnym cry!ILIUklem 

. . . . . . . . .. ., . organizacy jnym ułatwiającym un:ecrywistnie-
Na czę§ci o/Jcja1nej obrad obecni byli: PRE- Wychowame mlodzlezy polskIe] w l5łuzble I szego zyola Gpolecznego glowne zrodła wyzy- ; h -I' '.. !' ł d; . l k' 

ZYDENT R. P. BOLESŁAW BIERUT, PRE- PO!6<:e _ to wIdśnie wychowanie jej w ducIlU sku ma~ ludowych, likwidując obszarnictwo, n,e. a" a ]ednoscl. ca ej m ~ z,~y ~o ~ ;J. 
MIER JOZEP CYRANKIEWICZ, MARSZAŁEK tych zasad. Jakkolwiek 6ą to zadania ujęte naj przeprowadzając unaro.dowien.ie głównych ga- ~uz to .sa:.1O nadaje dZlałalnoscl acze ne] a
POLSKI 'ZYMIERSKI, WICEPREMIERZY GO- bardziej ogólnie _ ich słuszność, ich twórczy. lęzi przemysłu, transpo,rlu, banków i wymia- YZ~YdJąt ,owe Zn

d
aCZE1I11e. l wagę· .. mlo-

MUŁKA W/ESŁA W 1 KORZYCK/ ORAZ' . . b d - . . - Je noczona 1 eowo l orgamzacY]me - postępoWY 1 moralny charakter nie mOlle 'U- ny, po e]mu]ąc w coraz 6Ilerszy:m zasIęgu go- d" l k <l b d . b' d' t 
CZŁONKOWIE RZĄDU R. P. chić żadnych wątpliwości spodarkę planową. Dzięki tym wielkim refor- z.lel~' po s a z o. ę 7.1e 60 le h VI' naro 'lI? cn 

Posiedzenie zagaił przewodniczqcy Nacze/- OczywiścJ-e wewnętrzna' 6truktura społeczna mom 6polecxnym w1.Iliesione zos'taly fund.amen ~Ie 'I au.torytet Ide?wy, .wyc owawczy I mo-
neJ' Rady Młodzieży OB. STEFAN /GN AR, za- . d d' . (]z" d l' St ty 'Pod przebu{l,owę 11Stroju 6połecznego Polski lalu:, ktory pozwoli JCJ .k~ztałtowac mlocl,c 
pewniając Rzqd, że Naczelna Rada dla Spraw :~tr~~g~p~~~~, ~;a:~;t na i~y:ult~~łow~Z w duchu sprawiedliwości, WOlillOści człowieka cl~alaktery na) dZIelnych l ofIarnydl .~oJown -
"/odz;ez'y pracować będzl'e nad wychowanI'em k ł' k b" d i POkClJ·U. Zadaniem młodego pokolenia J'est za- ~ow o nową lo,lskę 1 o J~J przyszlosc,. budu: 
I" , a przez cz OWI e a, roz ija, naro y wewnętrz- Jdcych tę nową P Isk" zarowno w codzIEmnej 
rnlod"go pokolenia Polski [-udowej w codzl'en-' l" . ł l' kończenie tej przebudowy ustroJ'u spoJecznego' . o: . " . nIe, stwarza pOu'lla spo eczenstwa na prze- wytrwałe] pracy Jak I we własnych se"cacb 
"ej ofiarneJ' pracy nad odbudowq kraJ·u. . b l . 'k pełne zjednoczenie narodu, ożywienie jego je- - ' 

Clwstawne 150 ie warstwy a czyni me1.1nJo nio- dynq wolq twórczą w kierunku uczynienia z l um}"5łach. 
WITAJĄC PIERWSZE POSJEDZENIE RADY ną walkę wzajemną jednych warstw przeciw- • • • 

PREZYDENT R. P. BOLESŁAW BIERUT PO- kQ drugim. Z zasady wyz)"Sku człowieka przez Ojczyzny naszej ostoi postępu twórczego, wol- Naczelna Rada Młodzieży dokonała 110-
"'/EDZIAŁ.' człowieka wy~ły na·'tępnl·e dążenia l',m"'eria- ności, !lprawiedliwości i przyjaznej współpracy b d .. ,~J.... d . stępnie wy OTU Prezydium Ra y w następu· 

listy~ne, n<ldbó]' i grabl'eż,. sł.a'--zych naro- międzynaTO oweI· R ZM'" "l' "Obywatele! Witaillc ukon.sty1uowanie się 
Naczelnej Rady dla Spraw Młodzieży, pragnął
bym podkreślić w kilku słowach znaczenie, ja
ki~ chcielibyśmy nadać działalności tej insty
tucji, wy6tępujllcej populaI1llie pod pi(}kną na
zwą "Służba Polsce". 

ChodzI tu o sprawę najważniejszą - o wy
chowanie nowego człowieka, który kształto
wać będzie najbliższq przyszłość nowej Polski. 

My, ludzie starsi czyniliśmy WS1yStkO, co 
leżało w nasz)"Ch silach, aby wyrwać naród 
nasz oz: n.iedoU, której tragic7.nym epilogiem 
l'itał się najaz.d 'i okupacja hitlerowska. Zdawa· 
liśmy sobie sprawę, że iprzyczytną tych nie
szczę!ć był dawny ustrój W)"Z)'5ku, który w 
P<l11!1Ce łączył się ściśle z formami gra.bi.eży 
polskiego ludu przez obcy kapitał, sprzymie
rzony, z będącymi na jego usługach rodzimymi 
kapitalistami 1 obllzarnikami. WalczyUśmy 
więc o nowy ustrój społecrny. 

Z chwilIl, gdy !naród zrzucił z siebIe jaT1.lIlo 
niewoli - wraz z lIlozolną odbudową kraju ze 
zn.i6zczeń woje.Jtl!ych, kładzione były jedno
cześnie fundamenty poo budowę nowej Polski, 
opartej o nowe formy ustroju społec:zmego -
u$.troju Demoikracji Ludowej. Na3Z pJerwluy 
3-letni plan odbudowy je3t równocze.§nie pla
Ilem wzmacniania fundamentów nowego demo
kratycznego ustroju 5poJecznego. 

Na łych trwałycll i potęż.nych fundamentach 
młode, dora6tające dziś pokolenie wznJasie 
w$pan,ia·ly gmach lilowej Po16ki-siln~j, szc.z~ 
śliwej i sprawiedliwej dla w6z}'lStkich swych 
obywateJL ChodzI więc o eprawę wychowania 
budawnic:ych nowej Polski, której gmach o
prze się na fundamentach nowego, sprawiedli
wego ustroju. 

Jest to 6prawa najwatnieJ-5!.8, bowiem taka 
będ:Je nowa P.oJska, Jak~mf o1{Qżq się Jej bu
budoWllllc:.z9wie. Aby okazać osl~ godnll swych 
wielkich zadań, jakie 6tawia pT7.ed nią nowa 
epoka odrodzenia narodowego, młod1Jie'Ż pol
ska musi /la.Ina prz.eobraz:ić lIię 6połecznie, 
um)"Sło'WO, psychicznie i moralnie. Po
może jej w tym ni~wątpli'Wle orgalIl.izacja ,.służ 
by Polsce". Powołaniem bowi·em tej organiz.a 
cji jest przede wszystkim ułatwienie młodzIe
ży warunków pracy tSipołecznej I nauki, pod
noszenie jej mzwoju umysłowego i jej spraw
ności fizycz.nej. 

Najbardziej istotnym warunkiem wychowa
'lila społecznego młodzieży! przygo·towania 
jej do wie.Jkie.j roli budowni'Czy~h nowego u
stroju Polski Ludowej - jest kształtowanie w 
niej od naimJodszych lat idei służby Polsce. 
Cóż to znaczy - służba Pol6ce? 

JeBt lo przede wszystkim najgłębsze po
czucie spójni ze swym narodem, z jego lo
samI, Jego IItruklurq wewnętrzną, z jego do
robkiem materlaI~ym i duchowym, z jego si
lą twórczą. Je3t to gotowość oddania wszy
stkich swych sil I uzdolnień, oby powięk-
3ZyĆ bogactwa ogólnonorodowe i energię 
twórczą PolskI. Je<st to najgJębsze umiłowa
nie swego kraju ojczystego i gorqce prag
nieme wzbogacenia własnym czynem jeogo 
piękna, jego zasobów, jego znaczenia w ogól 
nym twórczym wysiłku ludzkim, jest to 
wreszcie poczucie wlasnej odpowied:tAalIlości 
Za bieg, za charakter społeezńy i kierunek 
dziejów ogólnonarodowych. 

- I cóż Hussein Husslija - pojedna
wczo powiedział Chodża Nasre:j in. -
Myśmy się nieźle urządzili w tej wieży, 
a ty wyżej, jak to przystoi twoim latom 
i rozumowi. Ile tu kurzu! Zaraz zamiotę. 
Chodża Nasredin zeszedł na dół, przY 

niósł dzban z wodą, miotłą czysto za
miótł kamienną podłogę, posłał l(ołdry, 
położył poduszki, potym jeszcze raz ze
szedł na dół, przyniósł placki, miód, chał 
wę, orzeszki i uczciwie wszystko oodzle 
!Ił na polowę. 

- Nie umrzesz z głodu, Hussein Hus-

~ ,,- lr.) nkó I' h jqcym składzie: OB. IGNA J y;o ,,' I-
dów przez si'lni ejsze. W ten sposób zostal.a roz Jednym z waru w wasciwego w)le owa- Cr), TOW. ZARZYCKI (ZWM), poseł MO-
bita j podzielona ludzkość dizisiejsza, li. jak nia milionowych szeregów młodych budowni- TYKA (OM TUR), TOW. ZAJĄCZKOWSKI 
wielkie 6z.kody i !.niszczenia rozbicie to przy- czy ch nowej Polski jesl urzeczywistnienie jed- (KCZZ), OB. TARASJUK (ZSCh), PŁK. Bl/A-
nosi narodom, wiemy to z ponUTego doświad- 1l06ci caJej pojsklej mJodzieży. TYlko z jedno- NIEWSKI (SLU'ZBA POLSCE) I lNt. KU-
czenia ostatniej wojny. śc[ aerpie naród siłę wieJkll, niezmierzoną. CHAR - DYREl<TOR GŁOWNEGO URZĘ-

Demokracja ludowa w Pol.sce uS<UIIlęła z na- Jedność młodzieży zaś jest nlewqtpliwie fun- DU KUL TURY FIZYCZNEJ. 
U_IIII_lIll_llIl_IIII_llIl_llIl_lIll_IIII_IlIl_IIII_IIII_IIII_IlIl_IIIl_IIlI_llIl_lllt_1I11_1111_1111_1111_1111 

Budu· my wspóln 
Milion ~ zl I ch skladaja scheiblerowc 

na budowę domu zjednoczonych partii robotniczych 
Wspólne posiedzenie KC PPR 1 CKW PPS 

i podjęte na nim uchwały w sprawie obcho
du tegorocznego święta pierwszomajowego I 
akcji zbiót'kowej na necz budowy domu dla 
władz naczelnych przyszłej zjednoczonej par
tii robotniczej znalazły entuzJastyczny od
dźwięk w masach robotniczych Lad z!, które 
przystępują do realizacji owych historycznych 
uchwał. W dniu wczorajszym w Domu Kul-

Adminis rator 

tury im. Waryńskiego przy ul. Przędzalnianej 
odbyło się wspólne zebranIe aktywu PPR i 
PPS PZPB Nr 1, na którym uchwały te zre
ferował w Imieniu WK PPS - tow. Krupa
Skibil'lski, a z ramienia KL PPR - I sekre
tarz Komitetu tow. Loga-Sowlński. Sala była 
pn:epełniona po brzegI, a zebranI z entuzjaz
mem witaU wywody mówców. Szczególnie 
gorąco zebrani przyjęli apel tow. Logi-Sowiń-

s wlo dynie 
ma czuwać nad wyda tkam i rządu bryty jskiero 

LONDYN, (PAP). - W tutejszych kolach ta w stosunku do wydatków dolarowych z 
finansowych twierdzą, iż Stany Zjedno- rezerw brytyjskiej wspólnoty narodów. 
czone zażądały od Wielkiej Brytanii prze- Według niepotwierdzonych informacji, 
kazania nowemu administratorowi planu kontrola USA nad wydatkami dolarowymi 
Marshalla, Paulowi Hoffmanowi, kontroli bloku szterlingowego objąć ma również 

Wielką Brytanię. Jeśliby tak było w isto
nad wszystkimi wydatkami dolarowymi cie, to Stany Zjednoczone uzyskałyby kon-
bloku szterlingowego. trolę nad jedną trzecią importu brytyjskie

Waszyngton miał nawet zagrozić wstrzy- go, poważną częścią angielskiego handlu 
maniem dostaw w ramach planu MarshaI- światowego oraz decydujący wpływ na 
la dopóld Hoffman nie otrzyma prawa ve- produkcję przemysłową Wielkiej Brytanii. 

-----------------

Konfiskata majątkÓW Niemców praskich 
PRAGA (PAPl. - Centralna Rada Naro

dowa m. Pragi zakończyła prace związane 
z konfiskatą majątków 20 tysięcy Niem
ców praskich. 

Domy czynszowe, wille oraz inne nieru
chomości stanowiące własność osób naro-

dowości niemieckiej, przejdą CZęSClOWO na 
własność miasta, a częściowo oddane zosta
ną do użytku istytucjom publicznym. 

Jednocześnie Rada przeprowadza skru
pulatną rewizję uchwał, na mocy których 
zdrajcom narodu i kolaboracjonistom zo
stał nielegalnie 7.Wl'ÓCony majątek. 

Zatrudnimy INŻYNIERÓW 
mającego doświadczenie w produkcji octu spirytusowego i musztardy, 
mającego doświadczenie w produkcji namiastek kawy i innych opartych 

na skrobii. 

Zgłoszenia: Wydział Produkcji "Spo lem", Warszawa, ul. Kazimierzow-
ska 5ł, tel 413 - 93. 234lk 

79 ny dzisiejszymi przeżyciami starzec po
łożył się spać, powierzając swoje dal
sze losy Allachowi. 

skI ego, który wezwał 13-tysięczną 7A!,łog~ 

scheiblerowską do wzmożonej aktywności po
litycznej, kt6ra spowoduje, że czerwona Łódź 
przodować będzie ('alemu krajowI w wyko
nywaniu donloslych uchwał, prowadzących 

do jedności organIcznej polskiego ruchu ro
botniczel'o. 

Po referatach rozwinęła się interesująca dy 
skusja, w której zabrało głos siedmiu mów
ców - peperowców i pepesowców. Wszyscy 
dyskutancI wyraz!l! swoją szczerą radość z 
powodu mającej nastąpić likwidacji rozłamu 
w polSkim ruchu robotniczym i. powstania 
zjednoczonej partii robotniczej. Mówcy pod
kreślili konieczność usuwanIa elementów pra
wicowch z szeregów robotniczych jeszcze 
przed powstaniem zjednoczonej parU!. 

BurzliwymI oklaskami zebrani przyjęli zło
żony przez sekretarza Komitetu Dzielnico
wego PPR tow, Kaczmarka wniQsek. w myśl'"'' 
którego załoga PZPB Nr 1 deklaruje sumę 
miliona złotych na rzecz bu(lowy domu zjed
noczonej partii w Warszawie. 

W uchwa10nej jednogłośnie rezolucji aktyw 
PPR i PPS PZPB Nr 1 wyraził swoją goto
wość do wzmożonej pracy dla doprowadze
nia do scalenia ruchu robotniczego jak rów
nież do obchodu tegorocznego święta l-go 
Maja pod znakiem jedności organicznej. 

Zebranie zakończono odśpiewaniem "Mię
dzynarodówki", "Czerwonego Sztandaru" \ 
spontanicznymi okrzykami na cześć zjedno
czenia polskiego ruchu robotniczego. 

ni 'lI'I .liilllllilllllilRlNI:II:IIPllIlllllIllll'.lnlHl"llill I·J:.tI:,J.II1I:II:I~ lmIlJ1J·I:1 ,,·"·1'11111 

In augllracla Tygodnia 
Ztem Zachodnich 

WAŁBRZYCH PAP. Wielką mani-
fel5.tacją miłości i przywią.'laJllia do pras1a
rych ziem piastowskich, pod hasłem "Zie
mie Zachodnie - to sila i dobrobyt Pol· 

ski", zainaugurowany został w dniu 11 bm. 
,.Tydzień Ziem Zacł:odnich" w Wałbrzy
chu. 

Na uroczystości przybył witany owacyj
nie minister ziem odzyskar"ych wicE'pre
mier tow. Gomułka-Wiesław. 

Przed dostojnym gościem i przedstavd
cielami władz przedefilowały około 20-ty
sięczne szeregi wałbrzyskiego świata pra
cy. Imponującą defiladę rozpoczął pochód 
młodzieży szkolnei z pocztami sztandaro
wymi ZWM, OM TUR, "Wici" i ZHP na 
czele. W iednych szeregach kroczyli obok 
siebie, dla zamanifestowania jedności 
ZWM-owcy i OM TUR-owcy. 

Do zebranych tłumów wygłosił przem6-
wienie minister Ziem Odzyskanych tow. 
Gomułka-Wiesław. Przemówienie to dru
kujemy w dzisiejszym numerze. 

lija - powiedział. - Potrafimy zdobyć 
pożywienie. Oto masz kalian, a oto tu
taj kładę tytoń. 

W tymże czasie sprawca wszystkich 
jego nieszczęść Chodża Nasredin sie
dział w dolnym pokoju przed oknem i 
obserwując zapadający półmrok rozmy
ślał o swoim dziwnym, burzliwym życiu, 
o ukochanej, która była tu obok, ale je
szcze o . niczym nie wiedziała. Przez 
okno powiało chłodem. Nad mia- Aresztowania Yetnamc!yk6 
Slem solatały się podobne do srebrnrch we Francji 

Gdy Chodża Nasredin doprowadził 
mały pokOik do takiego stanu, że wyglą 
dał niemal tak samo, jak dolny - wy
szedł i zamknął drzwi na zamek. 

Starzec pozostał sam. Długo siedział 
zupełnie. zdezorientowany. Długo myś
lał, medytował, kombinował, ale nie 
mógł nic zrozumieć. Kołdry były mięk
kie, poduszki wygodne, placki ani miód 
nie zawierały w sobie trucizny. Zmęczo-

nici dźwięczne i smętne głosy muezi- PARYŻ, (PAPl. - Władze bezpieczeń-
nów; na ciemnym niebie ukazały się stwa aresztowały w dniu 7 bm. 85 Viet
gwiazdy; lśniły, płonęły i migotały czy- namczyków, zatrudnionych we Francji i 
stym, chłodnym, dalekim blaskiem. Bv, _ osadziły ich w obozie koncentracyjnym w 

Bias. Aresztowani vietnamczycy' proteslo
la tam gwiazda Asz - Szuała, która ozna wali przeciwko prowadzeniu woiny w In
cza zasłonę dziewczyny i dwie gwiaz- dochinach. 
dy AI-Szaratan, które oznaczają rogi; tyl 

ko fatalnej gwiazdy AI-Kalb, która ozna- 1i~. 'L U n a 
cza żądło, nie było na błękitnej wyso-l .~U 1 .. _J_-1_~ 
kości.... . _: ~ 

lCONIEC • ~ 



ankami Polski na zawsze~grani[am' koju W 
ohoric'Z,enle~prze",óUJie"ia wicepreDllero tow. HI'adqslawu GOnlulhi -Wiel'oUJa 

UJgQ"o1liZonego UJ Kalbrzqchu na iouuqurocji Tygodnia ZielU Odzqshangch 
ROZUMUJEMY~przY'!tYm\KATEGORIA-

HISTORII, OPIERAMY~SIĘ NA DO
SWIADCZI::NIACH S""ULECł, NIC NIE 
POTRAFI WYRWAC(Z NM~ZEJ SWIA
DOlUOSCI OGROMU ZBRODNI 1IITLE

WSKICH DOI{ON1ANYCH NA NA-

ZYM NARODZIE. \ 

enazytikacia Hiem~ec - kwest~ iycia 
fa Polaków, dla wszystkiCh narodów 

Europ, 

cztery państwa zawarły między sobą su- sprawy niemiecltie, a zwłaszcza przygoto
reg pol'ozumień i zobowiązały się wspólnie wać nkład pokojowy dla Niemiec. 
do prowadzenia jednolitej i uzgodnionej }Jo- Porozumienia te zmierzały do zapewnie
Jityld lV stosunku do Niemiec. Na poostawie nia trwałeg() pokoju i bezpieczeństwa naro
jednego z tych porozumiell utworzona zo- dom Europy, do demilitaryzacji, denazifi
stala w Berlinie Sojusz.nicza Rada ntroli }cacJl i zdemokratyzowania Niemit'.e, do prze 
która miała zapewnić zgodne działam.e tych ciwdziałania możliwościom odbudowy agre
państw w sprawach wojskowych, politycz- sywnego państwa niemieckiego • 
nych, elwnom.icznych i innych lnvestiach Patrząc dzisiaj na praktykę minionego 
wspólnych dla całych Niemiec. Na podsta- okresu, widzimy że te dobre i słuszne portl
nie porozumienia. poczdamsltiego wstała zumienia. oraz układy stają się co raz wy
utworzona Rada l\firtistrów Spraw zagra-I raźniej ~rtwą literą. są coraz bardziej bez
nicznych, która - w składzie przedsta'wicieli ceremonialnie naruszane i łamane przez 
tych czt~rech państw - miała uregulować państwa zawodnie. 

Jeżeli domagamy się denazyfikacji Nie
nliec i unieszkodliwienia wszystkh:h zbrod
niarzy hitlerowskich, to nie dla\ zemsty, nie 
:t nienawiści do Niemiec, lecz dlatego, że 

ragniemy zabezpieczyć naród ipolski i in
e narody przed piecami krematoryjnymi, 
rzed puszczeniem z dymem milionów 

Państwa zachodnie 'amią 
uchwalI' Konferencji Poczdamskiej 

Istot ludzkkh, przed grozą nowej wojny. 
Nie os.zukają nas żadne słowa i żadne 

argumenty anglo-amerykańskiej propa
gandy o konieczności odłmdowy Niemiec 
rzekomo w imię odbud~wy Europy, o .,do
h:odzi,ejstwach" płynących z planu Mar
shalla, którym objęta zostab również za-
chodnia część Niemiec. • 

Nie oSlukalą nas slowa 
Duszy narodu polskiego nie odurzą żad

np. kadzidła watykańskiego uznania dla 
,lityki Stanów Zjednoczonych. gdyż każ
,.v Polak może najlepiej ocenić tę polity

Nie bacząc na podpisane przez siebie ZOo 
bowiązania Wielka Brytania i Stany Zjed. 
noczone już w roku 1946 zawady między 
sobą separatystyczne porozumienie i omija 
jąc Radę Kontroli, scaliły swoje strefy oku 
pacyjne tworząc t. zw. BIZONIĘ. 
Był to pierwszy wyraźny dowód, że pań

stwa te zrywają z zasadą jedn~litej polityki 
w stosunku do Niemiec, i idą po drodze 
stworzenia oddzielnego państwa zachodnio
niemieckiego. Za tym. pierwszym krokiem 
nastąpiły dalsze. Anglia, Ameryka, ataIde 
Frańcja, pomijając Związek Radziecki wkro 
źczyły na drogę organizowania separatys
tycznych konferencji pOŚ'więconych kwe-

stiom niemieckim, niwecząc w ten sposób 
rolę i znaczenie Rady Kontroli oraz podwa
żając instytucję Rady ~finistrów Spraw Za-
gra.nicznych.· I 

Po naradzie auglo - amerykański~ odby
tej w styczniu br. we :Frankfnrcie nad Me
nem, na której faktycznie POWOLANO 
RZ4.D NIEl\fiECKI DLA BIZONIT, po lon
dyńsłdej lmnferencji 8JlgIo-amerykańsko.
francuskiej, odbytej w lutym br. po włącze 
niu Bizonii do t. zw. planu Marshalla, 
stało się jasne dl~ każdego, że Stany Zjed
noczone, Wielka Brytania i Francja igno
rują już zupełnie otwarcie umowy i zobowią 
zania dotyczące Niemiec. które przyjęlI 
i podpisali w 1945 roku. 

kę na przykładzie niemieckim. 
My wierzymy tylko faktom, a fakty mó

"iS!. że w ' amerykańsko-angielskiej strefie 
okupacyjnej Niemiec wybitni esesmani, 

Anglosasi OdbUdowują 
imperialistyczne Niemcy' 

hitlerowcy i zbrodniarze wojenni zajmują Jaki jest sens, jalrie są cele tej sepa,raty
n czelne stanowiska w administracji, w stycznej polityki rządów angielskiego i ame 
koncernach. w przedsiębiorstwach. samo- rykańskiego, za I<tórymi wlecze się również 
rT-ądach, szkołach itp. rząd fl'ancusld? Cele te można już c1zisiaj 
Amerykański trybunał wojskowy w No- zobacz~'ć gołym ol.iem. 

r, mberdze uwz.lnia od win.' Alfreda Krup- Amerykańsko-angielska reakcja impe
pa, jednego z hitlerowskich organizatorów rialistyczna uważa, że popełniła błąd, wy
"olny, rekina dężkiego przemysłu nie- rażając zgodę bezpośrednio po zakończeniu 
Illieckiego, a równocześnie ten sam trybu- wojny na demokratyzację i demilitaryza
nał staje na stanowisku, że cję Niemiec. Przekreśliła ona całkowicie po 

ROZSTRZELIWANIE ZAKŁADNI- litykę okresu rooseveltowskiego. Z cało
I{ÓW - MASOWO PRAKTYKOWANE kształtu obecnej polityki Stanów Zjedno
PRZEZ NIEMCÓW W CZASIE OSTAT- cz()nych i Wielkiej Brytanii wynika, że 
NIEJ WOJNY - SAMO VRZEZ SIĘ państwom tym odpowiadają tylko rea.k
NIE ,TEST AKTEM BEZPRAWNYM. cyjne ~iemcy. Doszły one do wniosku. że 

Angielslde władze okupacyjne odmówi1y nie leży w ich interesach demilitaryzacja 
"a.m "'YdMtia hitlerowskiego zbrodniarza i demokratyzacja Niemiec, że cele ich poli
Kopf":, któr! znajdował si~ na liście prze- tyki wymagają odbudowy militarno-eko 
Gt~pcow wOJelmycll, a po woJnie został wY- nomicznego p~tencjału Niemiec i oparcia 
sunięty na stanowisko premiera. r74du sas- ich na elementach wstecznych, przesiąk
kiego. W zachodniej części Niemiec wczo- nietych duchem hitleryzmu: 
ajsI JtitJerowcy rozwijają rozwydrzoną Ponieważ czterostroime umowy i poro-
antypolską propagandę rewizjonistyczną. zumienia sojusznicze nie zezwalają na od
Za zgQdą władz okupacyjnych powstają budowę takich Niemiec ZWIĄZEK RA
bm różne organizacje w rodzaju "Towa- DZIECKI DOMAGAŁ 'I DOMAGA SIĘ 
rZ~lstwa ~b;rwateli miasta Gdańska". "Zne- STALE USZANOWANIA I WYPEŁNIE-
61:enia właścicieli przedsiębiorstw zna,jdu- NIA WSPOLNIE PRZYJETYCH ZOBO-
.iae~Tch się na. ter;'\rtorium Polski" itp., WIĄZAŃ. . 
ktm'e ~r.?wadzą. pl'opa~andę, wymierzoną Państwa zachodnie, mając na względzie 

całosc naszych graruc. swoje cele, sprzeczne z duchem i literą 
t:tler . ł ""f t l' tych zobowiązań, sprzeczne też z pokojo-

zgmą - nI elOWCY pozos ad wym rozwojem narodqw europejskich zde-

cydowały się na ich złamanie w tei czę
ści, która im nie dogadza. Łamanie umów 
i zobowiązań należy do typowych metod 
hitlerowskiej polityki. Hitler złamał 67 
umów i traktatów międzynarodow.ych, za
nim sam został złamany. Sila. byJa jedynyn) 
prawem hitleryzmu. Bezpośrednio przed 
napadem na Polskę, bo w dniu 22 sierpnia 
1939 roku Hitler pouczał swoich podwład
nych tymi słowami: 

"Już ja dam propagandowe przyczy
ny rozpoczęcia wojny. Zwycięzcy nikt 
nie będzie później pytał, czy mówiliśmy 
prawdę, czy nie. W rozpoczęciu i pro
wadzeniu woj·ny nie prawo jest decydu
dujące. lecz zwycięstwo. Nie znajcie li· 
tości, bądźcie brutalni, silniejszy ma 
rację!"· 
Reakcyjna propagandjl, "uzasadnia" ró

wnież przed ca~ym światem przyczyny ła.
mania i umów i zobowiązań podpisanych 
przez Stany Zjednoczone, Wielką Brytanię 
i Francję. Uzasadnia je kłamliwie i fałszy
wie tak samo, jak pr().paganda hitlerowska 
uzasadniała postępowanie Hitlera. 
Amerykańscy miliarderzy uważając, że 

"prawo" do łamania umów, daje im siła 
dolara, że dźwiękiem złota zagłuszyć moż
na każdą prawdę,IT,ylą się głęboko. Narody 
świata potrafią już dzisiaj odróżnić praw
dę od kłamstwa, a sile prawdy nie sprosta 
żadna przemoc. 

Setki i tysiące innych faktów dowodzi, 
te chociaż Hitler zginął, lecz hitlerowcy.po
zo tali. W Niemczech zachodnich, pod róż
n3"Dli szyldami żyje nadal gad hitlerowski 
otoczony czułą opieką angio-amerykańskich 
"ladz okupacyjnych. Ten fakt określa zde
('~-do 'anie linie polityc':;Dą rządu llolskiego. 

Zagłębie Ruhry - kuźnią 
imperializmu 

wzajemną 

GIównym wvrunkiem pokoju w Europie 
Jest oparcie Niemiec na Ilrawdziwie demo
kratycznych podstawach. Niemcy l'eakcyj

e stanowić będą zawsze groźbę dla bez
pieezeństwa narodu i państwa polskiego, 
,lak też <lia pol ojowego współżycia i rozwo
ju innych narodów europejskich. 

Warunek pokOjU 
Na kształtowanie się oblicza polityc~lle

go l)OwojeJlllych Niemiec wywiel'ają wpływ 
;r,f;ery państwa - Wielka Bryta.nia. Stany 

",jednoczone, Związek Radziecki i Francja. 
ld ::;Joli tyki tycb państw zależy, czy Niemcy 
:;;taną się demokratyczne, czy też znów pój
<lą. nazistow8kim szlakiem. Dziś już jest o
f.zywistym dla każdego, że TYLKO ZW~
ZEli RADZIECKI SPRZYJA ODBUDO· 
WIE NIEMIEC. JAKO PA~ST.WA DEMO
~\RATYCZNEGO, NATOMIAST POZO
STAŁE TRZY PA~STWA Z~UERZAJ~ 

O ODUUDOWY NIEl\fiEC REAKCYJ
JS"VCH. 
Bewośrednio po ~lioń6zeniu wojny te 

Rządy zachodnie. łamiąc umowy i zobo
wiązania poszły po drodze podziału Niemiec 
i organizowania zachodnio-niemieckiego 
par:.stwa, pozostającego pod kontrolą Sta
nów Zjednoczonych i Wielkie; Brytanii. 
Zachodnio-niemieckie państwo potrzebne 
;est kapitałowi monopolistycznemu tych 
krajów, Zachodnia część Niemiec wyodręb
niona w wasalne państwo niemieckie sta
nowić ma część składową antyradzieckiego 
i antydemokratycznego bl()ku zachodniego, 
służyć ma za na.rzędzie wojenno-imperiali
stycznej polityki, prowadzonej przez wpły
wowe kola anglo-amerykańskie. 

Dla tej przyczyny imperialiści anglo
amerykańscy nie chcą rozbrojenia Nic
miec i zlikwidowania ich potencjału wo-

'ienno-przemysłowego, nie chcą się zgodzić 
na objęcie całych Niemiec czterostronną, a 
więc i radziecką kontrolą. Zachodnie pań
stwo jest im potrzebne dla zachowania 
kuźni wojennej w :3agłębiu Ruhry. 

Włączając tę kuźnię do planu Mar
shalla Stany Zjednoczone pragną pod
nieść potencjał wojenno-przemysłowy 
Niemiec, Ił nie dopomóc Europie w od
budowie. Ruhra w rękach monopoli 
amerykańskich i niemieckich kapitali
stów, to pięść pancerna, wisząca nad 
Eurcpą, pięść wygraża:iąca wszystkim 
narodom, które nie chcą sprzedać swo
jej suwerenności i .swych praw demo
kratycznych za dolarową miskę socze
wicy. 

Ni nicy podzielone. Niemcy ez kon
t o i 4 mocarstw - to groźba dla pokoju 

Podział Niemiec prowadzi do wlączenia 
ich do zachodniej części, do tzw. "unii za
chodniej", rozbija EUlOpę na dwie prze
ciwstawne części, zmierza do powaśnienia 
narodów europejskich, stwarza nie.e:a~nące 
zarzewie konfliktów i :wojen. 

Wiedzą o tym doskonale twórcy Bizonii, 
aie o to właśnie im chodzi. Tylko politycz
nie naiwnym ludziom może się wydać, ie 
podzielone Niemcy są mniej groźne. aniżeli 
jedholite. Niemcy jednolite - Niemc~· .. w 
myśl uchwal poczdamskich - to Niemcv 

zdemilitaryzowane, pozbawione baz prze
mysłowo-wojennych, tępiące hitleryzm. 
kroczące po drodze demokratyzacji. 

Niemcy podzielone na w5choonie i za· 
chodnie - to niczym nie ograniczona -.vIa· 
dza amerykailskiego kapitału monopolisty
cznego w zachodniej części Niemiec, to ho· 
dowanie bakcY]1\ nowej agresji nielniec· 
kiej, to groźba IJJa naszych miast i wsi, dla 
bezpieczeństwa wielu narodó v, to groźba 
dla demokracji europejskiej. Oto dlaczego 
jesteśmy za Niemcami jednolitymi, za cen" 
tralnym dem()kratycznym rządem nie
mieckim, kontrolowanym przez cztery 
mocarstwa. Oto dlaczego zwalczamy ano 
glo-ameryka~lsko-franr.uską politykę w 
Niemczech a popieramy politykę Zwią:dm 
Radzieckiego. Z 

Rośnie front pokoiu 
WYChodzi na jaw słabość 
podżegaczy wojennych 

Mimo zachmurzenia horyzontu między. 
narodowego, łamania umów i zobowiązań, 
mi,mo uprawiania przez różne koła impe
rialistyczne polityki szantażu. groźby i wy .. 
muszenia., mimo rozhuśtanej do najwyż
szych granie wojny nerwów - POD ZE· 
GACZE WOJENNI SĄ ZBYT SŁABI, ABY 
MOGLI SIE WAZYC NA ZERWANIE PO
KOJU. Ws;ystkie narody świata~ wszyscy 
ludzie pracy przeciwstawiają się wojnie, 
nic chcą wojny. W oparciu o potężną twier
dzę pokoju. jaką stanowi Związek Radziec
ki nieustannie rosną siły światowego 
frontu pokoju. w szeregach którego stoi 
również zwarcie cdy naród polski. Rosną 
siły demokratyczne we wszystkich krajach 
kapitalistycznych. 

Pod sztandarem światowego pokoju 
zgromadziły się t"y potężne siły ludow<>, 
że możemy patrzeć w przyszłość ze spoko
jem, z pełną wiarą w zwycięstwo sił poko
jowych. demokra.tycznych uad imperiali
styczuą, awanturniczą reakcją światową. 

Rząd polski. tak w polityce zewnętrznej, 
jak i wewnętrznej będzie i na przyszłość 
kroczył tą samą drogą co dotychczas. Ta 
wypróbowana już w trz.yletnim doświad
czeniu droga okazała się słuszną i jedyną 
dla narodu polskiego, jak głównym celem 
naszej zewnętrznej polityki jest utrwale
nie pokoju i wzmocnienie bezpieczeństwa 
naszych granic zachodnich, tak naczelne 
miejsce w naszej polityce wewnętrznej 
zajmuje sprawa realizacji trzyletniego pla
nu gospodarczego. Pokój, bezpieczeństwo 
i podniesienie stopy życiowej mas pracują" 
cych oto przewodnia linia polityczna dzia
łalności rządu. 

Zbudu[emy Polskę s'lną, 
bogatą i szczęśliwą 

Podniesienie ekonomiki naszego kraju 
na wyższy poziom wymaga. olbrzymich na
kładów inwestycyjnych. Uch,valony przez 
Sejm państwowy plan inweąty{;yjny na 
rok bieżący przewiduje nakłady w wyso
kości przeszło 193 miliardy złotych, z cze
go na Ziemiach Odznkanych zostanie za
inwestowane 65 miliardów złotych. Sumy 
te dają nam obraz wysiłku. jaki musi z 
siebie wydobyć narój polski dla realizacji 
drugiego roku planu gospodarczego. 

Ten wysiłek musi wydobyć z siebie ro" 
botnik, chłop i pracownik umysłowy. Do 
realizacji planu musi się przycz.ynić rze
mieśln~k, kupiec i cały sektor inicja1ywy 
prywatnej. Wydatkowane SUll1y na inWe
stycje stwarzają nowe dobro, z którego 
korzysta ca.ły naród, wracają więc z po
wrotem do narodu. 
Postawiliśmy sobie za zadanie zbud().wa

nic Polski silnej. bogatei i sz~zęśliwej. Za
danie to wykonujemy. Wykonuje je z po' 
święceniem i ofiarnością klasa robotnicza, 
która llraglląc pomnożyć swoje siły, posta
nowiła zlikwidować podział polityczny w 
swoich szeregach, wykonują je masy lu
dowe w mieście i na wsi, które wspóhtie z 
robotllikanu zjednoczyły się we fronci _ de' 
mokratycznym, obejmującym ca.~y naród. 
WYSIŁKIEM I OFIARNOŚCIĄ MILIO

NOWYCH MAS LUDU PRACUJĄCEGO, 
NIEUGIĘTĄ WOLĄ CAŁEGO NARODU 
POLSKĘ 'rAKĄ ZBUDUJEMY. 

NiECH 2;YJE I ROZKWITA WOLNA I 
NIEP9DLEGŁA POLSKA LUDOWA W 
GRANiCACH PO ODRE. NYSE ŁU2;yc. 
KA J BAŁTYK. 
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12.04 Dziennik połudnlowy. 12.25 JUgosłCM 
wiańskle pieśni lu·dowe. 12.50 "Kiedy 1 jak 
powiększać gniazdo pszczele" -. pogadanka. 
13.00 .,Na swojską nutę". 13,20 Pnerwa, 14.0G 
Mm:yka popularna. 14.30 Piosenki dla dzied. 

T rzy lata' temu, 12 kwietnia 1945 r., zakoń-, ce z faszyzmem, jako rękojmię wspólnego Pokojową politykę Roosevelta usiłuje Tru- 14.40 Pogadanka sportowa. 14.50 (Ł) Recital 
czyl życie Franklin Delano Roosevelt. zwycięstwa a zarazem jako rękojmię trwałe- man i jego klika przekreślić, wysuwając sw 0- pianisty c~eskiego Iljl Hurn!ka. 15.10 (Ł) .,Ty 

Smierć Roosevelta nastąpiła w przede dniu go i sprawiedliwego pokoju. je imperialist:rczne, awanturnic,:ze plany pod- dz:eń Ziem Zachodnich" - pogadanka J. DU4 
zwyci~skiego zakoli.czer.ia wojny przeciwko Jakże daleko odbiegły dziś Stany Zjedno- boju świata, podporządkowanla so~e państw b:ela, v-ministra Ziem Odzyskanych, Prezesa 
faszyzmowi i imperia1izmowi niemieCkiemu., czone od po1ityki człowieka, którego naród słabszy,ch, za cenę problematyczne] ,.pomo- Zarz, Gł6wnego PZZ. 15.20 (Ł) Płyta. 15.23 

. d 'ł E d l . k' d l t l ' mi cy" w odbudowie. Ale w Ameryce coraz ży4 (Ł) WiadomOŚCi 'lokalne. 15.28 (Ł) Rozmaito-Wojny, klora oswobo 7.1 a 'uropę spo pano- ameryi:ans l arzy rwa ym. meprze .1aJą- ści. 16,00 Dziennik. 16,20 (1,) "Zagadki mu. 
wania produktu gnicia kapitalizmu w jego cym zaufaniem i którego nazwa! swoim Wiel- wiej dochodzą do głosu ci, którym drogie są zyczno'·. 16.40 •. Niezwyciężona jedenastka" _ 
najbardziej odrażającej. bestialskiej, hitlerow- kim Prezydentem. idee Roosevelta, ci, którzy chcą bronić trwa- sluchowi~ko dla mlodzieży. 17.00 Koncert mu. 
sko-faszystowskiej postaci. Wojny, która oca- Starzy, zaciekli wrogowie Roosevelta - lego zwycięstwa nad faszyzmem, rooseveltow- :zylq kameralnej. 17.30 Przegląd tygodui~ 
lila cywiEzację przed barbarzyństwem, przy- adwokaci i pełnomocnicy najbardziej reak- sklej wielkiej spuścizn,Y. 17.45 RUL - "Jak jest zbudowany a.tom" -
niosła prawdziwą wolność i prawdziwą niel?o-. cyjnego i wojowniczego odłamu amerykań- Sprzymierzel1cami ich są masy ludowe kra- wykład dr. J. RaysJtlego. 18.00 Koncert roz
dleglość 'wielu narodom europejskim, a przede skiej oligarchii finansowo-przem?slowej rzą- jów zachodniej Europy, są państwa demokra- rywkowy. 18.45 .,Zaklęty dwór". 19.00 Mus .. 
wszystkim słowiańskim i nieodwracalnie dzą dzi' faktycznie Stanami Zjednoczonym!. cji ludowej, państwa słowiańskie ze Związ- sorgs'ki - .,Borys Godunow" (płyty). 19.45 
zmiE'niła: ukIad sił w skali ś'wiatowej na ko- RocseveJtowską politykę nieuszczuplania de- kiem Rad' .ckim na czele. Muzy'ka lekka. 20,00 Dziennik. 20.50 "Umow<1 

.. k t h d b s racujących .. S:1y p' olt są mocnfeJ'sze niż siły wojny. Jarosławiecka" - odczyt. 21.00 VI audycja l'zytć poste:pu i demokraCJI. mo ra ycznyc z o yczy ma p . ' Polskie"o Wydawn!c wa Muzycznego. 21.35 
us 'l J'e wyprzeć Trum"n i J'ego klika pop'rzez . Sił" pokoJ'u z\\rycię, żają w walce o pokój. W " Roosevelt należy do najwybitniejszych po- l U. - . - - J •• , "Aleksander OstrOWSKi -"' wielki drałl1aturg 

staci historii amerykailSkiej. Różnie moźna ustawy ?nt'yrobotnic7.e, ant~ludowe: Amery- walce o obr.o~ę z~obyczy, do oSl~gm,ęcla .kto- rosyjski". 21.50 Muzyka taneczna. 22.35 Mu-
ka dłaWI Się w sprzecznościach śWiata kapi,;, rych w cluzeJ mierze przyczymł !;lę WIelki zyka popularna. 22.45 (Ł) Koncert żyC'Ze~ 

mierzyć znaczenle i rolę lej postaci. Niewąt- talistycznego, dławi ją widmo mirastającego() ll\mer:Vkańskl mąż stanu - Franklin Delano 22.58 (Ł) Omówienie programu lokalnego ni:l 
pliwie jednak naj donioślejszą i najowocnie:;- kryzysu i bl"zrobocie. Roosevelt. jutm, 23.00 Ostatnie wiadomoŚ<:l. 
szą stroną działalności Roosevl'lta jako poli- ________ ... ___________________________________ ___ 

tyka i męia stanu byl jego wklad w dzieło ,. t - •• 'olu,Aą· ce"o '..,perla.izlHu" 
zwycięstwa nad faszyzmem, hitleryzmem ! 9 ·9 nUJe~ Qe,e - ~ _ 

~~ie:~li~:;~nis~~~~i:~~~:;ali~;~s~:!~ev~~~ y I wet k -I f a' w o' o' w, m ~ c " C -, e '-I z 
był postępowym demokratą amerykańskim. 'ł 
Ale Roosevelt nawiązywał w swej działal-

a II tree 
ności do najlepszych tradycji demokracji fra CD - rwawy rzeżn"k i Czang-Kal Szek, cliciwV W adz, espoł 
amerykańskiej, do tradycji Tomasza JeHer- .;. dł' ó I t F d t Ikó l .. t . Kongr6~ ameryka" _._, U~hW_ll" W tych AMIa-O: . Ab h l .. Plan !Vlarshalla' - we ug g ]'[lO o - ranc:o o grona IUczes n - w "I> anu 15 MlOWl = " l,.,"'" ~ <1.l 1 UłJJ Ul 
Sona l ra /lma Linco na. ' • lk d tan' 't I' h·1. wd ń ,,···l·elko..1u- ..... 'rV\mo~ w WY.~'·o'c.1 463 _ł., ..... nycll za,pewnień jego ideoJog6w i obrońc6w me..y o po ep Je JS n e]ącyc ZV<JO ąu '" '" "~'I ,ł'V ~ """ .... " uuJ'lv 

Roosevelt rozumiał, że aby nie sprzeniewie i umów międzynarodowych, lecz jest ponadto nów dolarów. ' 
ma być <:udownym instrumentem, I5ruż<\cym h 1 

rzyć si/l tym tradycjom trzeba zagrodzić dl'o- wc wa ym wyzwaniem, .rzuconym w twarz ca Zło'tyło się tak dz1wnJ.e, te właśnie tego 
g f s i t 1 t po pierWlSze - do odbudowy krajów eltTO- łej uc-zdwej opinii światowej, dnda, gdy many reaJccJonJ.~ta _ sen. Vandenoo 
ę a zyzmow na wewną rz na zewną rz, I . k' h' h ,., '! po Prawd-a, ,pod naciskiem nieco os1.roż.n1eJ. 

lrzeba rozgromić faszyzm militarnie, poli-' peJ" -lC ,zn.szczonyc "rzez w°J'Tlę, berg z p!\Jtusem u~ll6adn1ał W' s-enade konJe-
tycznie i ekonomicznie, trzeba ,,"'rwa,,' z ko- I drug:e - d) utwierdzenia i zabezpieczenia szych sfer oficjalnych USA, historyczny wnlo- cwo~ć udzlelerua pomocy chińsJdemu "fuehre 

l'Zeniami jego pozostalości. Roosevelt rozu- demokracji na lIlaszym Kontynencie, zapominajmy jednak, że za tym wniOSKiem 0- rowi" , ukazaly się ""W Nowym Jorku pamiętnt. 
J f sek I7.hy Reprezentantów został wycofany. Nie 

miał, że nie można tego dokonać bez zjedno- Uchwalenie. przez ameryk~ń5ką ~zbę Repr~ pow:edziata się większość - trzy Clwarte ki nieżyjącego jut gen. SUllweIlc., b. głów:no-
czenia wszystkich demokratycznych sił świa- I 7entant6w wDlosku, zalecającego włą-czeme członków Izby, i Że ten - z.byt pochopny - dowodzą-cego \Si! zbrojlIlych USA na Dalekdm 

I frankistows'kiej Hiszpanii do "planu Mal'5hal· W\Il!iosek odbija przecież prawdziwe tendencje Wschodzie. I oto gen. S1.1lIwell, n!epodełr:zany ta, bez współpracy i współdziaJania z podsta- J 
la", rozproszyło co 00 istotnych jego celów amerykal1ski-ch imperialist6w 1 podżegaczy chyba o "komunizm", określa chińsklego be.. 

wową siłą obozu demokratycznego potężnym leoztki J'luzj'i, j'cśli ktokolwiek w ogóle ]'e;zcze woJ'e:nnych. . . ,. k 
" nlBIDJDo .. a rea cj! amerykańskiej, jako ,,chd .. 

socjalistycznym mocarstwem - Zwjązkiem J'e posiadał. Bo prz'ecież Hisz.pania nie je5t by- Mają o·ni zresztą i :Innych ]'es'Zcze fawory-
Dl lt ł 'l l wego władzy despotę", 'Zaś ,jego ministr6w ja.. Radzieckim. atego Roosevc g OSI pra {- najmniej krajem, zniszczonyry j)r.zez wojuę. tów, na kt6rych pragnęliby lkzyć w swych 

1 ' I' ł d' d " . lk' h ko ,,~konLmpowany rzqd jednoparty/n}', po.nie-'ycZl11e, rea lzowa zasa ę Je noscl wIe -lC przeciwnie - kapitaliści hiszpańscy zrobili na z.amierzeniach i kalklllacjach agresyw'ny<:.h. ... . 
mocarstw. zasadę jedności i porozumienia sweoj .. neutralno,Ś<:i" .dobre interesv, - a zapro I PierW6zym 7. tych faworyt6w jest chiński dy' rany przez gestapo J część bryty/sklej Secr~ 
wszystkich narodów, uczestniczących w wal- f'ZNiie krwawego rzeźnika hisl.pańskiego, g"..n. kt~t()r - Cu.ng-Ka'-Szek, któremu właśnie ServJce". 
IIII:illn!IOI~M .Ii!Irt\:lI;'1 'IIII:]~I 'II:tI, 1.1' li'I:IIlIIl1'mU1',m:lll r.1ool"r,:I:,mmI'llIT "" iliJIll'lllIlnIHI':I,I~lmltl.lII·1 'liiI 11n:~!1"1 1'1' l'm"I:JIIII '1: 11"Ui· I: !I " IIII "IIiII,I"'I~~nli~:rtlillllt:Ji'lllrm~"I'lrllll:!ll'rm'l' rll' lrlnl""~·m:IM::llllll lrl'I1JI~I"III'rIi1IrnJ Ale fo, co pjgz.e Sti1lwell, () dnos! sł~ do la.it 

z 

Marcjanna Potocka KOTolilna Zwalili ska 

Nareszcie będą mieli swoją ",.Jasną Radę 
Zakładowq. Dotychczasow.a R-ada c:a1ągo kombi 
natu nie mogla należycie spełniać <.iwY'ch za
dań. Zwłaszcza, że ... co tu owijać W bawe-lnę· 
N.i'by bylo w Radzie 9 osób, ale wła.ściwie to 
pracowały tylko :3. Przewodniczący low. GOS8 
Stani.sław, tow. l.eśniewicz Leokadio i tow. To· 
maszewski Stanisław, 

za" 
dnych zaufania ka 

się. "Będą z ch~aka ~ucl~e" - l'ni:iwi ! bły-
16kie'm zadowolenia w oczach \Sekretarz koła, 

tow, AndrzejaJc. - Przyda się w Ra.dzię. . 
Tow. Krqżlewska Zofia (PPS) jell'! urzędnl

c.zką. w biurze personalnym, ale 6prawy robot
nicze o·b<:!,!odzą ją nie1ll1liej, nii kaid<\ ilm1\ ko
bietę w fabrYce. 

Tow. Zwolińska KoroI!na :pracowała kdedyś 
jako rękawiczarka, Od 1945-go roku zatrudnio 
na jest u "Kebsza:" w wykończalni. Przeszła 
wszystkie oddtjaly i dzi.ś spełnia funkcją sKła
dacz,ld. Taka na pewńO będzie Zdwsze wiedzia 
lą, komu dzieje się krzywda. I co gdri€Ś nie 
jest w porząc1k.u. 

Tow. Blaszczyk Walentyn.a - jset jedną 
'l !lajlepszyc.h &.!:wacz.ek. 'Wprawd~ie mis Użys
kala dotychczas , pierwszego miejsca, ale to 
chyba dlatego, że chCe robić nie tylko dużo, 
ale i dobrze. A tacy ludzie będą u "Kebsza," 
bardzo potnebni. P.Zj,Z.P.P. Nr .. 1 205'tały za
rządzeniem CZPWł. wyznaczone ~ zakłady 
wzorowe. Załoga ,.Kebsza" -chce być najle.pszą 

Walentyna BłctEzczyk 

w całym kombinacie ~ dlateg<l musi ~oble wy
br~ć Radę, która z oddaniem 1 :r:apałem pra
cowałaby dla dobra: całelJ załogi i fabryki. 

em-em. 

dawniejszych, mógłby więc ktoś powiedzieć, 
że dziś :zapewne Jest nieco inBczeJ. Posłu<:lM}o 
my tedy, co podaje n1epodejrzana r6wniel o 
"komunizm" brytyjska agencja Reutera lila te
m-a:t obeonych &to5'Ullkóvr parlamentarnych w 
pańs(w1a Czang-Kal-Sze:ka. 

Gdy tebralo się 'W tych dniach chiń'sld$ 
zgromadzenie narodowe 'W 6tolicy Czan.g-K'9.i. 
Szeka, lS'1:wierdzono. że przesz10 100 po~ów 
znajduje "lę w więzieniach, 'Zaś dnn)"Ch 100 'PI' 
tS.lów zbojkotowalo posied:ten.ie na znak EOli. 
damo'Śd :z uwięzionymi. lnies!~iu posłó'" 
s.IX>śród pI!Zybyły<:.h lila poSli€dze'Jl.ie opuścił 
demonstracyjni salę obrad. 

Oto wzór "prawdziwej C!emokra:cJr' W' 

cza.n.g:.Jc.al-eze.kowsklm wydaniul_. Na Uttrz.y
man.e przy władzy (wciąż kurczą-cej ~i~, %feSS 

tą) tevo "boba tera narodowego" 'YrydaJe ~!ł 
ze ~karbu US~ setki milionów ! miliardy do
!arow: ... ?~obltwy{'h, ,talste, faworytów majll 
Jmpenallscl ameryka.nscy: Franco, T6alda.ri-s>, 
Cz.a.ng-Kai..s~ek. Moirnym panom ;potr.zclm.I 61\ 
aoka]c, u61uznym ! posŁusznym lokajom t~,bd 
dobrze 'Płacić. Czy jednak te wł.aŚ'llie mjVe-' 
stycje" kapitaŁu amerykańskiego okażą ~Ill _ 
rentowne, co do tego żywimy oordzo fJowainś 
wąłp li w 0Ś<:1. 

r- BoJesJaw DudzJJ\sM. 
• 

S~czupłe to grono może ~ię pochwalić po· 
w aŻ'nym i wynikami. Naj'yażniejszym z nLch 

je50t niewątpliwie urządzenie żlohka, z. którp.· narada o; o" dzka rzo~ I-koli miodZIe'" go zupelnie słuSznie są naprawdę dumni. O· , O Qia 
gród, stolówka i inne drobne. ale istotne, d I 
ważne w codziennym życiu OSiągnięcia u-stę· - "Wit?n;y Pierwszą, Wojewódz~ą. Nar,a ę z Aleksandrowa. [r~nę Dróźdż z Tomaszowa I tetach Związk6w Zawodowych ł w zakładach 
pująca Rada, <'l w]aściwie wyżej wspoml1o!ani Pr~odownl~ow !"iło~zle,zowego W:YSClgU Pra- Maz., ~ Łodzi: l\lanannę Juszezak, Wiesławę pracy, przewodniczący mlod~eżowych Komi
trzej jej czlonkowie mogą zap isać na swe clo· cy - taki napis WIdnIał wczoraJ w sall ZaM Brzezinską, .1ózdę Rejnert, Janinę Borowik l tetów wInni wejść VI skład Komitetów Ogól-
bro. Kiedy tow. G056 zostal slużbowo przenic· rządu Lódzkiego ZWM przy Placu Zwycię- Kornelię l'tIuscla '. nych. ,.1 
siony do in.nych zakladóvl, stanoVJi~ko prże- stwa 13. R,eferat gospodarczo - polityczny wygłosU Do opracowani iI tych 1;agadnleń Narada. zo.: 
woclniczące.go objąl kier. lech, Wuj~k 'Pranci- W obradach wzięło udział ok. 500 przodo- to",. A~iołklewlcz. Następnie tow. Mlchałkfe- bowiązuje W9jewódzki Komitet Młodzieżowe ... 
6zek. O jego działalności w Radzic nie nllJżna. wników młodzieżowych z Łodzi, wojewódz- wl~z. mowil o !;?~awach organizacyjnYCh mI 0- go Wyścigu Pracy. ' 
niestety, powiedzieć !liC pochlebnego. Kiedy twa łódzkiego, a ponadto na konferencję przy- dZlezowegO wyscIgu pracy. N' . 
wreszcie z.ostal zwolniony z zajmowanego sta .,Po ożywionej dyskUSji zebrani powzięli "n'a- a zak.onczeme ~brad zebr?ni uchwalili je-
nowiska. przewodniczącą Rady zostala tow. byli de1e~aci młodzieżowych pr~downik6w stępującą uchwałę: dnogłośme rezolUCJę, nawołUJącą młodz.Ieź do 
Le~niewjcz Leokadia. Zabrała się e,ner'icznie pracy Zi/)m Odzyskanych: BieJa 'fY i Ka- wzmożenia ruchu wspóJzawodnfctWl\ pr ........ 
d I ,. I - My, przodownicy Młodzieżowego Wy- ~VJ 

o pracy i uda o jej 6ię wyrownac wie e za· miennej Góry. ś . W rezoluCJ'i tej czytamy m, in.' . 
. l '1. ClgU Pracy, po.>tanamiamy: dla usprawnie-:niedbań >swego poprzec m,{a. WOJ'ewo'd'zkl' Koml"e't M!odzJ'ez'owego W,,_· ·t 

l ? k' , Kb" ł . ,.,) nia fonn wyścigu, stworzyć w zakładach - Wl amy z radością zacieśnienie w~pół .. _·go wJeln:a" e SZOWCY - powo aJą ścigu Pracy z Gdan' ska nadesłc.:, na· ręce Pre-
ł R d N · l , .>tpl'w <id że wy cu pracy, młodzieżowe brygady. Winny one pracy między orgąnizacjami rnłodz.Ieżowy.., 

w asną a ę. Je u ega v" l o . " .'.- zyclium obrad depeśz" z serdeczn.yml· życze-
bór będzie dobry. lazwióka. wldm.ejące na ... stanowić zależnie od zakładu t;;śmy mło- ml. Wierzymy, że najbliższym czasie na-
li~<::ie kandyda(ów, dają pewne gwiira'llCje pod niami i pozdrowieniami dla łódzkich przodo- dz,ieżowe w konfekCji, ganki młodzieżowe stąpi pełna jedność organlczna organlza-
tym względem. wnlków. w tkalniach itd. Należy usprawnić dotych- cji młodzieżowych. Zdajemy sobie sprawę 

A oto kilka z nich. Obrady zagaił tow. Feliksiak, powołując do czasowe formy opieki nad młodzieżowymi z lego, że jed.no~ć ta stanie się jednym ~ 
Tow. ,Potocka Marcjanna. jeót in's'Pekolorem Prezydium: tow. Lenarczyka - kierownika ' przodownikami pracy. Dla usprawnienla czynników, który pomoże wciągnąć ~łą 

technicznym. J~.śłi produkcja u "Kebs'lil" jest wydziału młodzieżowego przy OKZZ, tow, Mi. form \.vspółzawodnictwa, uważamy za m odzież do twórczego 'wysiłku odbudowy, 
najJępsza z całego kombi.natu to. zdaniem ca· chałklewicza - przewodniczącego Wydziału słuszne i celowe podpisywanie umów m'ę- kraju i wzywamy Zarządy Głóvrne Orga-
lej prawie, zało::;;, stanowi lo jej zasługę· P~a· Młodz, Zarządu Głównego Związk6w Zawo- dzy fabrykami z poszcżególnych gałę~ nizacji Młodzieżowych do przyśp!eszenla 
cuje z zap".ltf>1n i F'nerg!ą nie t '11.0 zawodo· dowych, tow. Sllychalę _ drugiego sekretarza przemysłu. Uważamy, że Ronleczne jest, realizacji tej jedności. Zadania, jakie stoj" 
W? Działaln05Cl >spole<:znej po~w; qca również OKZZ, tow. Frankowskiego z ŁK 'PPR, tow. aby w każdym zakładz.ie pracy powstał fa- przed nami, napewno wypełnimy. 
wlele CZ<1SU. E, 'lI ZW"" z· d Gl- t 'I'" l. 't·t' I d W . ZW 1-ow i~r kol. Vl'lo~iń~f.dzacz"ll pracę ~W:la.o ze. ~\l - arzą owny. oW.!ta c1ryCZl1y Kom! e Wysc gu Pracy, w skła części nJeoncjalne.1 obrad, uczestnłey 
jako uczeń koton"J r~ki. m~ i~,c la t 13. DzIś mil z ZarządL1 GJównego O,M?UR, oraz ~rzOdO\V~II- którego winnl wejść obok przedstawicieli obrad 7.ostalt zaprOSzeni na występy śwletl.!~ 
ich dwadzieścia . Przenie<" . od maszvnv rio J k6w pracy' Anielę Wlt'.hcką ze zdllnshl~j \ o- młodzieży - przed$tawiciele dyrekcji. cowe do P2PB Nr l przy ul. Przędzalnianej, 
blu~a. pókazał, te j tu. umi~ da~ SQbi~ radę. ~ li, FelIksa. Grab~rczyl(a :r J'abhlllje~ K~roUnę W związku z bvor1.eniem OgÓlnych Komlte- W.szyscy uczestnicy konferencji otrzY])1ali pa. 
IWs jeat leferentem aprowlUlcYJnym l uay l RybarC'liyk z Pal>lanlc, Ęułewusza Sicińslder-o tów Wyśc!i!U PraCE !'3r7.Y Okre.l!ow.vch Komi- rruatk<lwe nnam.in.ld b. L1 
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rrlnika m.Radam.ska 
Wtorek, 13 kwietnia 1948 r. 
Dziś: Justyna. 

Telefony 
12 - "Glos Radomszczański". 
12 - R. S. W. "Prasa". 
11 - Urząd Bezpieczeństwa Publiczn. 
13 - Powiatowa Komend'a MO. 
51 - Miejski Komisariat MO. 
10 - Straż Pożarna 
91 - Starostwo Powiatowe 
50 - Szpital Powiatowy 

• • • 
Kina 

zwiększa produkcję 
HUT A "Edwardów w Radomsku po- nową ciągownię do hartowania butelek 
większyła produkcję 'butelek o 30 ton o długości 25 metrów. Dzięki wybudo

Prace inwestycyjne w hucie szkła waniu nowej ciągowni produkcja tu
"Edwardów" postępują w szybkim telek zwiększyła się o 30 ton miesięcz-
tempie naprzód. Ostatnio zbudowano nie. (j) 

Zżycia tronnietw u owego 
W niedzielę dnia 4-go kwietnia br. na te 

renie powiatu radomszczańskiego w czte
rech gminach w RząSlli, Zamościu, Sul
mięrzycach i Lgocie odbyły się zebrania or-

Kino "Wolność": Film produkcji ganizacyjne Stronnictwa Ludowego. W 
angielskiej p.t. "Na tropie zbrodni". Po Rząśni w świetlicy gminnej zebrało się oko
czątek seansów w dnie powszednie o ł6 300 gospodarzy i młodzieży. Referat po
godz. 17 i 19, w niedzielę i. święta o lityczny wygłosił sekretarz Powiatowy 
godz. 15, 17 i 19-tej. Stronnictwa Ludowego ob. Kucharski Józef. 

W referacie tym została omówiona sprawa 
"Służby Polsce" współpraca międzypartyj-

na a w szczególności między Stronnictwem 
Lu.dowym i PPR or~z sprawa stworzenia 
Kół Przyjaźni Polsko-Radzieckiej. Referaty 
podobnej treści zostały wygłoszone w wyżej 
wymienionych gminach przez ob. ob. Pre
zesa Powiatowej Rady Narodowej - ob. 
Skubisza Józefa, Prezesa Powiatowego Za
rządu Związku Samopomocy Chłopskiej -
ob. Szotę Władysława i Instruktora Pow. 
Zw. S. Ch. - ob, Kulkę Stefana . . Adres Redakcji i Adm~nistracji 

"Głosu Radomszczańskiego" 
Radomsko, ul. Reymonta nr 39. 

Administracja - telefon nr 12. czyn
na codziennie od godziny 9-ej do 16-ej 
W soboty od godziny 9-ej do 13-ej. 

Program Tygodnia Ziem Odzyskanych 
w Radomsku od dn. 11 do 18 b.m. 
15 kwietnia: Kwiesta uliczna na ce- niarzy" - wygłosi adwokat W. Fa-

le Towarzystwa Przyjaciół Zołnierza, biani, oraz ,,0 postępowaniu za 
Ceny ogłoszeń 18 kwietnia: Kwesta uliczna na zmarłego i o stwierdzeniu zgonu" -

W GLOSIE RADOMSZCZA~SKIM rzecz Ziem Zachodnich. wygłosi sędzia A. Wojas. 
za tekstem Nękr. Drobne godz. 11.30 - odczyty w sali Sądu godz. 17-ta: Uroczysta akademia w sali 

do 70 mm 30 25 25 zł za wy Grodzkiego w Radomsku ,,0 odpo- Gimnazjum Państwowego pny ul. 
od 71;--120 mm 45 40 raz POSlUIt wiedzialności za odstępstwa od na- Narutowicza. 
od 121-200 mm 60 55 pracy 15 zl rodowości w czasie ostatniej woj- Przez cały tydzień zbiórka książek 
od 201-300 mm 75 65 za wyraz , I ny" i ,,0 odpowiedzialności karnej i datków pieniężnych dla Ziem Zachod-
pow:yżej 300 mm 90 85 faszystowsko - hitlerowskich zbrod nich. (j) 

'~~~iiii1"na'"'jiize·Clwe'j)':"'~"emlCiiia"·"iOb'rp'orZ'ądek 
W tv ch dniach bawiła w Radomsku 

WojewÓdzka Kolumna Przeciwepide
n.uczna z Łodzi, która przy współudzia
le Referatu Sanitarnego Starostwa Po-

adek 

wiatowego w Radomsku przeprowadzi
ła na terenie powiatu radomszczańskie 
go akcje porządko"we we wsi Borowo. 
gm Garnek, Rzerzęczycach, gm. Rzeki 

rzy p at 

i WieIgomłynach. 

"Kryzel i V-!0jakowski" w ~ador.nsku \ się, przygmatając stojącego pod śClaną 
Parę dm temu pracowmcy flrmy gisera ob. I .. asonia. Ob. Lasoń doznał 

z?stali zaalar~nGwani ~tr~~zn~'m w,Ypad J ciężkich rgó1nyc:h obrażeIl ciała i 'IN 

Baczną uwagę zwr6cono na stan 
ustępów, studzien i gnojowisk. W szko
łach zwrócono szczególną uwagę na 
zwalczanie świerzby. Wygłoszono · sze'" 
J:eg pogadanek o szerzeniu się chorób 
zakaźnych. Dzieci zawszone w liczbie 
około 75 procent odwszono proszkiem 
amerykańskim "D.D.T.". Dla zaświerz
bionych pozostawiono u kierowników 
szkół odpowiednią ilość maści przeciw
świerzbowej. Poza tym Kolumna roz
dała zagrodom wyróżniającym się czy 
stością po 1 kgr. mydła szarego. W nie-

klem. Rcbotmk, ob. Zlehnskl, - Jadąc . , t .. ' 
kranem nie zauważył, że hak zaczfpił stan:e groznym ~os ał odWIeZIOny do 
o przegrodę, kt6ra częściowo zawaliła POWIatowego SzpItala w Radoms~ 

z ",'o§t .. , powiatu 
5 

ianowanie 
Wojewoda ł'Jódzki ob. Szymanek 

mianował wicestaroGtą powiatowym w 
Radomsku ,' b. Lisa Wacbwa. Nowy wi 
cestarosta rozp,)czął już unędowani'2. 
Ob. Sadowski, pełniący dotychczas ob::;
wiązki 'NkC!s'carcsty pcwróc] na daw
ne stan')wiSlC) lderownjha' Rt'feraill -
Podziękowa·nie 

Serdeczne podziękowanie sl<ładam Dy
rektorowi Szpitala Powiatowego w Ra
domsku ob. Stefanowi $piewankiewiczo
wi, d-rowi Zygmuntowi Habinko, za do
konanie dwóch ciężkich operacji i za 
troskliwą opiekę lekarsl,q, oraz zakonni
com: Gwalbercie, Bediaminie i Beatry
ksie 

Waleria ZJawiona 

Ogłoszenia ,drobne 
RADOM . I 

Skradziono oowód osobisty - Ga Ida, 
Stanisława, zamieszkała w Radomsku. 

78-k 

ChebowsKa Zofia - Radomsko, zagu
hiła dowód osobistv, dwa weksle (przed
wojenne) po 200 1.1. 80·k 

których domach przepro~ladzono dezyn 

W • e s t a r o s t y fekcje rozcieńczonym karbolem. W I [ Wi,e~gomłynach do licznie zebranej lud 

I nos Ci wygłoszono pogadankę o szerz e
Kultury i Sztu:<::i l)fW 2tarostwie .Po- niu się duru brzusznego i celach akcji 
wiatowym w Radomsku. (j) porządkowo - sanitarnej. (j) 

Powszechna Spółdzielnia Spożywców 
UJ Rado/IU.shu 

podaje do wiadomości swoim członkom i odbiorcom, ze stosownie do 
zar:ll-ądzenia władz wszystkie sklepy n aszej Spółdzielni otwierane będą 
od godziny S-mej do 12-tej i od l4-tej do 18-tej. W dni targowe bez 

przerwy od godz. 8-mej !Io 17-tej. 8tk 

Przygody 
Jasia 
Wief[ioi~U 
111111111111111111111111111111111111111111111111 

"Karpaccy górale" 
w sali szkolnej publicznej szkoły pow

szechnej w Lgocie - Wielkiej gm. Brudzice 
kolo Radomska młodzież Wiciowa i Ochot
nicza Straż Pożarna wystawiła sztukę p. t. 
"Karpaccy Góra1e" 

Po przedstawieniu ob. Szota Władysław, 
ob, Wutkowski Zygmunt i ob. Kucharski 
J ózef ~ygłosili ],rótkie przemówienie oraz 
zaapelowali do zebranej młodzieży o po
głębianie współpracy między organizacja
mi młodzieżowymi ZWM i Wici. 

Tajemnicza 
śmierć· rzeżn;ka 
Swojego czasu donosiliśmy na ła

mach .. Głosu Radomszczańskiego", że 
przy ul. Zgoda w strudze Radomskiej 
znaleziono zwłoki rzeźnika z Radomska 
ob. Jana Kury, zaginionego w dniu 16 
października 1947 r. . 

Zachodziło wówczas podejrzenie, że 
Jan Kura powracając w stanie nietrzeź 
wym do domu, wpadł do rzeki i utoIJ.ął. 
Jak się dowiadujemy, przeprowadzona 
sekcja zwłok wykazała, że Jan Kura 
nie poniósł śmierci przez utonięcie. p'~
dejrzanego o zabójstwo brata - Zeno
na Kurę - zatrzymano w areszcie do 
dyspozycji Prokuratora Sądu Okręgo
wego w Częstochowie. Dochodzenie w 
toku. (j) 

Porady prawne 
Ob. "Bezdzietny" - Radomsko. 
Dziecko adoptowane ma wszystkie 

prawa dziecka własnego. Formalności 
związane z daniem mu nazwiska przy
branych rodziców, musi obywatel za
łatwić w Urzędzie Stanu Cywilnego w 
Zarządzie Miejskim w Radomsku. 

Ob. "Członek S.L." - Kłomnice. 

Powinien Obywatel wnieść podanie 
do Zakładu Ubezpieczeń Społecznych. 
który powołany jest do przyznawania 
świadczeń, między innymi tych~ _ jakie 
się Obywatelowi należą, a więc:lecze
nia obowiązującego, rent inwalidzkich 
lub jednorazowej odprawy. 

Ob. Stefan R-cz - Pławllo. Obo· 
wiązuje zasada, że pretensje emerytal
ne rozpatruje ten urząd emerytalny. 
który był właściwy dla ostatniego miej 
sca zatrudnienia petenta. Lata przepra 
cowane w instytucjach, należących do 
innego zakładu emerytalnego, powinny 
być z reguły zaliczone. 

Sport w RadonIsku 
Wydział Gier i Dyscypliny Często

chowskiego Okręgu Związku Piłki Noż 
nej odwiesił Robotniczy Klub Sporto
wy "Warta" w Pławnie kolo Raaom~ 
ska, który był zawieszony na skutek 
zajść, jakie miały miejsce w roku 1947. 
Decyzję odwieszenia powzięto ze wzglę 
du na trudności "Warty" w urządza
niu zawodów na obcym terenie. Odwie 
szenie jest próbne do dnia 1 września 
br. W razie najmniejszych zajść boisko' 
zostanie ponownie zamknięte. j. 

Białek Leon, Lf!ota, powiat Radomsko, I 
zagubił kartę rejestracyjną RKU Piotr-
ków. 79-k D-026066 Co za dym Jak kopcą! Trzeba przykryć! W porządku? 

Dział oglo",zei1: Piotrk·)w", k~ ')!') tel 11 ~ -:')0. Konto PKO Vll·1505. ZakL Graf. RSW ,.P rasa". Admini-stracja 1.ie pr:;}.imuje odoowiedzialności za terminowy druk Ogł031.eń. 
Wydawca: Woi. Komitet PPR ~ Łodzi. <{o mitet Redalcl!'!Vinv Red. i .1.d., lAlli. Pi4'lD Jr.,..ull M. T.Woft!l': R4UJrł.v M ... %ts.. 14. Sek.retarld .254-21 Ił4\. tlMTl3 172-31. 
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TEflTR~ 
'ANSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś o godz. 19,30 głośna sztuka J. P. Sar
tre'a "LADACZNICA Z ZASADAMI". 

TEA TR POWSZECHNY TUR 
Duś o god,z. 19,15 pełna humoru sztuka R. 

Matuszewskiego i J. Rojewskiego "GOSPODA 
POD WESOŁĄ KUKUŁKĄ". 

Passe-partout nieważne. 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 3ł. 

Dziś, próba generalna. W pJ,i?tek, 16 kwie
tnia premiera farsy Noela Cowarda "SE-

. ANS". Udział biorą: Hanna Bielicka, Helena 
Buczyńska, Halina Głuszkówna, Wanda Ja
kubińska, Michał Melina, Danuta Szaflarska 
i Ludwik Tatarski. Reżyseria Michała Meli
ny. Dekoracje Jana Rybkowskiego. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ .. LUTNIA" 
Piotrkowska Zł3 

Codziennie o godz. 19,15, a w niedzielę dwa 
przedstawienia o godz. 15,30 i 19,15 "ZEM
STA NIETOPERZA", operetka w 3-ch ak
tac:h J. Straussa. Bilety wcześniej do naby
cia w Spółdzielni Plastyków - ul. Piotr
kowska 102, a od godz. 17-tej w kasie teatr. 
W niedzielę kasa teatru czynna od godz. 
l1-tej. 

Teatr "SYRENA", Traugutta l 

Dziś dwa razy o godz. 16 i 19,30 kulisy wiel
kiej dyplomacji odsłania na wesoło "AMBA
SADOR', satyryczno-polityczna groteska w 
S-ciu obrazach Z. Gozdawy i W. Stępnia z 
udziałem całego zespołu "SYRENY", baletu i 
orkiestry. 

Kasa czynna od godz. 10-13 i od l6-tej. 
Tel. 272-70. 

Teatr "OSA", Zachodnia 43, tel. 140-09 
Dziś i codziennie o godz. 19,30; w niedziele 

i święta o godz. 16,30 i 19,30 "WIOSENNY 
BIEG". Udział biorą: Grossówna. Dym!;za. 
Gosławska, Jaksztas, Grochowska, Łukjańska, 
Halmirska, Piasecka, Darski, Dąbrowski, Łu
czak, Zwoliński, duet Sutt. Reżyseria: A. 
Dymsza. Konferansjer: A. "Jaksztas. Przedsprze 
daż w kasie teatru, tel. 140-09, w godz. 10-13 

od 16-tej (w niedziele i święta od 14-tej). 

Repr. CYRK Nr l, Plac Leonarda 
Codziennie o g. 19,15 wielki program alt'ak

cyjny pod dyr. Din-Dona. 
W soboty i niedz. pocz. 16,15 i 19,15. 

KIlt/ił 
ADRIA - "Syrena", godz. 16,30, 18,30, 20,30; 

w niedz. 14,30. 
BAŁTYK - "Bitwa o szyny", godz. 15, 17, 

-19, ·21; w niedz. 13. 
BAJKA - "Znachor", godz. 16,30, 18,30, 20,30; 

W niedz. 14,30. 
·GDYNIA - "Program Aktualności Kraj. f 

Zagr. NI" 7, godz. 12, 13, 14, 15; w niedz. 12, 
13 i 14. 

GDYNIA - "Niebo czy piekło", godz. 17, 19, 
21; w niedz. 15. 

HEL - "Rodzina Froment", godz. 1'7, 19, 21; 
w niedz. 15. 

MUZA - "Dziewczę z Północy", godz. 18, ~O ; 
w niedz. 16. 

POLONIA - "Ostatni etap", godz. 13,30, 16, 
18, 20, 21; w niedz. 11. 

PRZEDWIOŚNIE - "Dwulicowa kobieta", 
godz. 17, 19, 21: w niedz. 15. 

ROBOTNIK - "Nicholas Nickleby", godz. 18, 
18,30, 21; w niedz. 13,30. 

ROMA - "Pościg", godz. 16,30, 18,30, 20,30; 
w niedz. 14,30. 

REKORD - "Skarb Tarzana", godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

STYLOWY - "Mali detektywi", godz. 16,15, 
18,15, 20,15; w niedz. 14,15. 

SWIT - "Zwycięzcy stepów", godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

TĘCZA - "Mali detektywi", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

TATRY - "Siódma zasłona", godz. 17, 19,21; 
w niedz. 15. 

WISŁA - "Nauczycielka wiejska". godz. 16, 
18,30, 21; w njedz. 13,30. 

WŁ()KNIARZ - "Guwernantka", god2. 16, 
18,30, 21; w niedz. 13. 

WOLNOSĆ - "Ostatni etap", ~odz. 15,30, 18, 
20,30: w niedz. 13. 

ZACHĘTA - "Pani Miniver", godz. 16, 18,30, 
21; w niedz. 13.30. 

Nr. 100 

Mlo zie! detronizule mistrzó 
Dramatyczna walka Pisarskiego z Zagórskim, Oleinik Skrzywdzony przez 

sędziów. Jaskóła mistrzem Polsk·i. 
Od specjalnego wqs l anni ha " Glosu Robot n iczego··. 

WARSZA WA (obsł. WIł.) - Prey wyp ewonej 'PO sam strop widoWllli w hali ujei- aJe Ka.cpeTCzak obtańcowuje go Jak baJletInia 
dżalni w Warszawie, roze9óalle zostały wczoraj finały XIX mistrzostw Pol6ki w boik.- i wciąż wiera punkty z defensylWY. Po prra-
sie. Ty.tuły mistrzów Pol.5ki na :rok 1948zdoby1i w ko-lejności wag: Kaopercza.k (Poz- wyro sierpie So.wińs:k.i znów siada na. desik-acl1. 
nań), Grzywocz (Śląsk), AnrtkiewlC1l (Gdań-sk), Rademacher (Śląsk), Ch}"Chloa (Gdańsk), Runda znów Kacoperrczaka. 
Zagórski (Warszawa), Szymura (Poznań) i Jaskóła (Łódź). W obrll.ecim staroCiu obraz walkA Illie zmienia. 

się w za6adzie. Sowiński jak tank prze na.
przód, ale ill!ie potra,fj z<l6łonić się przed cio
sami swego przeciwn.ika; które- S'ą d'Y1ll:a·micz
ne i bardzo sz,y1bkie. Po prawym swingu Sa- , 
wiń-ski pada Illa wrz.nark:, ale znÓlw Zlrywa się 
lIla oogi. Po chwili rzmów siada li ~ trud-em wy 
'trzymuje do gOiIlglll. Zwycięstwo Kiaaperc:z..a.ka 
widownia przy,jmuje żyv·riołorwymi okrla.skanrl. 
A!N11KIEWIOZ MUSIAŁ SiĘ NA,PRACOWAC. 

Indywidu,aJ1!n,e mi- średniej na rok 1948 zO'.ltaje Zagórski (War
strzolSltwa l'ołlSki w szawa). Publiczność dzieli się teraz na dwa o
bok-sie są zwyikle bozy: jeden bije entuzjastyczne brawa, drugi 
kU!lminacyj!ll.ym pU!ll.- - werdykt sędziowski pre)"jmuje g wiroem. 
ktem sezonu pięś- OLEJNIK POERZYWiDZaNY 
c.iar,g,kriego d Illkoro- Gwizdem przyj~a TóWlllrieri; widownia zwy-
nowaruem calorocz- cięs:two CIIychły (Gdań6!k) II1ad łoda:ianinem 
nych rtrudów poil1ie- Olejnikiem. Olejnik w !ll.aszych oczach walkę 
siolIlYch przez fl;arwod w}'19rał. W pierwsz-ej IU!ll.dzie po chrw.i,lowym. 
ników w !pracy !ll.ad bauaniu 6wego przeciwnika OlejJlik rozpoczął 
sobą. XIX 1!Ili'31:rOOIl- &woją demolującą ro'botę. Idzie ozęs·to do 
twa, tak \lak zresmą ZWtdlTĆ i wygrywa je, wychodząc z nich zaw
kiLŻde niem·al 'tego sze rz: ostatnim ciosem. W drugim starciu Olej
rodzaju imprezy, ob nik pneżywal dość przyikore chwile. Olejnilk 
fitowały w ciągu ca- przejm'lIj.e walikę z półdysbarum, nie iozie do 
łych aterech dń.i. w CZlWarrć i dę.je się dość CZę5IOO trafiiać Chychle, 
liczn6 1Il1espo{lz:iallilld. kltól'e-mu udaj~ się lUrLokować między mymi 
W.ielotysIęcm.y Hum, dwa. -g~7.ne sienpy. W trz~im starciu Olej nik 
ktQry w haJli ujeti- iw-e ju:i.: ą9resyJWD.iej do przodu, wygrytWa 
dia!l:ni spęda:ał ibIzy znów zwaTdllJ li Ilrończy rundę z pr,zewargą 2 
~ugie w-ieczory - ptllllJclów. 

JASKOŁA przygJąd~jąc się Illie MiStrzem Jednak zos,lał Chy<:hła ... Olejonik 
mistrz Polski s.końC'Z.<lnej [ilo:d ze !łzami IW o~roq schodzi Z ringu. 

IV wad'].e ciężkiej walk. eliminacyjJ: \ ~1, CZAIRN"ECIa !>iRZEGRAiŁ Z HONOREM 
r c .. . . rpreeżyw~ł waele 9' ,. T:rzec.i pr.r;ę,dsła,w;iciel Łodzi - CzaTne-aki 
y. zy u WIele radoscJ. My ~()dziamoe, do wczo- nie m,ógł s.pros!tac doskonale usposobiionemu 

raJs.zego dnIa ?yliśmy. pe~i. wiaTy i otuchy. I GrzyW'Oczow~ (SI~IJq. SIąrzalk do~koQlIl-ale dJ.o
Mozna był~ b~c dob~eJ mysli, gdy Illa 16-du fi- dził na Illog<l.rch, @ :jego uniki rzeczywiście do.
nalil5to~ ml.~lJsmy az CZ'terec.h. W najgo'l"5Zym r:Jikonałe ~all~owały w&lys-tk,ie akcje zaczep
razI(; llczyl~smy lila dwa t)"tuły mistr.l:owskiie, lIle Łoozi'aIIliIIla. 
bY!Jsmy zas memal pewni zwycięstwa il'jsa,r- ~ajląn~j lWy'padł łod'lLanilIl w trzeoiej run-
6~leg~ nad młodym i niedoświadcwnym Za- Idzie. Taaf5ał już Clęśdej i azy\Ś<:iej. Co do zwy 
gorsklm z .Warszawy. Tymczasem los spłatał cięstwa - :nie mogliśmy mieć wątpliwości 
nam fJgla I !rzeba przyznać dość przykre.go. wygrał Grzywocz. 
:}'TIlęczony walka~i eliminacyj~ymr P.isaTski ZWYCIĘSTWO JASKÓŁY 

spotkaniU ~ Zagorsklm przezył jeden ze ZASKOCZYŁO NAWET ŁODZJIAN 
swych dramatow 'SIpor.towych. Niemal jako stu NajwJększą nie-spodziank~ uczytnił lIlam Ja-
procentowy faworyt wkroczył na ring ab . , . kresu swej k·. d b . . ,y uskola, ktory uratował hO!ll.or ŁodZi zd~bywa-

. a~lery z o yc Jeszcze raz zasz- jąc dla nioe'j prz)IillajmJllJtliej jede:n. tytuł ·rni-
cZY1tny. tY.tuł mIstrza Polski i ... mOIŻe wycofać SITza Polski. WaJltka jego jedll1ClJk z KH~eo1<Jim 
Solę z zycla slnoroowego. ale prze·ll·cz)'l· . . ... . 

. .. l' . . . " SIę ze me była plękna. Starzejacy SIę Khmecki me 
swoIm WIekIem 1 SiłamI Zagórski jest b· . 
wątpienia u,t-ilIlentowan . . . . . ':l- potrafił przeciwstarwić się łodzoianinorwi, który 
T h d . .'. ym plęsclarzem, ale Je- wałczył bard(Zo ambut!ll.ie ale lTa"Lił zbytnia po
~ <: o :J o taktykę I t?chnric.zne wys.zkolenie, wolnością jeśli chodZ1iło o szybkość akcji. Po 
lI1au~sz:ze . ~e,l~ od PJSarsklego mógłby si.ę pieI'W-szej wyrówmanej ITU!lldzie, w drugiej Jek-

. yc, ~a ę Jednak wygrał, przykro to PI- ką przewagę miał łodzici..nrin W trzecim s·tarciu 
s·ac, ale niestety tak było . " . . . ,. Khmeckl blka ra'ly trarf'll J,askołę, alle rui! czy 

TRAGICZNA RUNDA -soo, pom-agiIJjąc sobie nawet w jednym wy-
. A zaczęło się od połowy dmgiej rundy. padku tak zwanym "byikiem". Zwycię-s.two Jas

Plerwszą wygrał zupełnie wyraźnie Pisaffiki. kóły jakkolwielc niemaczne, to j-ed!nak był·o 
Łodzianin ruszył do a'taku bez o.sło.ny, zupeł- całkowicie za.służone. 
nIe odkryty. Elastycznym krokiem co chwJlę WALKA GODNA MISTRe.OW 
d0I.'ada warszawianiha, punktuje lewą, prowo Na tym kończą się występy lIlCl6zy'Cill chłop 
kUJe do akcj~ zac~epnych. Dzil}kJi dos.koniuej ców. PJ'zejdżmy jedlIlak do irnnych walk. Do 
Jego pra:y 'I1og kazdy cios Zagórskiego idzie Jlajładniejszych :z. mich :nar1erilaŁa berz.wąbpienia 
w proznlę. walka 1IlCl6'lych much SOlWińskiego (Gdańsik) 

W połowie drugiej rundy P~sar5ld ink'asu- z reweI.acją tegorocznych misllmiostw Kacpea:
je silny sierp z prawej i od tej pory poczyna makiem (Pozn.ań). Sowiński to (pięściarz [li

siabnąc w oczach. W trzecim starciu PisarsJd tynowany, który z niejednego poieoa jadł chleb. 

Dużo emocji prz}'llliosła TÓWIl1liei: flln.afuwa 
waJ'ka w wadze IPió11kolWej pomiędzy Antkie
wiczem (Gdań'Sik) a Cwr.tik..iem (Wars7ldwa). 
Zdawało by się, że wy&łwżony już Czo.ntek 
nie będzie mógł długo Sotawiać czoła bombar
dierrowi Wybr.zei:a. Tym~s~m C"ZiOiI'telk wa..'I.. 
czył jillk za dawnY'Ch [at. Pierwszą rundę roz
strzyga wyraźnie lIla swoj-ą kOIrZy5Ć, w drugiej 
Antk.iewkz rprzystępuje do huragaJIlowego ata 
km. P.r.zyrpiera C'lortka do lilIl i ładuje swą mor 
derczą serię, która osŁabia warszawian.:iJna na 
tyle, że 1en traci ciąg. Rundę W)'Igry'Wa nietz.Ila 
cznie Antkłewicz. W trzecim starciu walka o 
siąga majw~ęk.~e Illa.pięcie. Czortelk początko
wo trzyma się dobrze, pó:lmii:ej jednalk poczyna. 
tracić siły i coraz. <:ILęściej nadziewać się IM 
potężne ciosy gdańszcz-anńnJa., który w r~1l'1'ta
cie zdobywa tytUi! mirsitr'lid ipollJslki. Plrotest pu
blicznQści ni·e miał żadnych podstaw. 

SŁABY DZIEŃ RADEMAOHBRA 
W wadze lekkiej do tytułu mis'ł!rlZa Poilslci 

rpretendowa1i: Rademach.er (S1ąs.kL i SJcierikla 
(Gdańsk). Chylba nigdy Rademachęr nie wa.l
czyI tak sła,bo jak wczoraj. W drugiej IUill

dz·ie Rad.emacher był "g:rogg.i", w trzeciej lek
iko zamroczony ciężkimi ciosami Skierud, przed 
którymi nie potrafił 65.ę obronić. Walkę wy
grał Ślą7lak, ale z pewJlo'śoią sam nrie był z niej 
'liadowolony. 

W AGI CIĘZKrlE NIE :AR.ZYlNrIOSŁ y 
SPLENDORU MISTRe.OSTWOM 

O walce finałowej w rwame pókd.~iej lllie 
ma 00 pisać. Było zupełnie widoczne, że ~'
mura (Poznań) oszczędzał Archarcr1ci.egG (War
s.zoawa). jak tylko mógł, a gdy przypadkowo 
~ra.flial mocniej Aa-c.haciki pół9łosem go mity
gował: "FlTall1ek, nie bij mocno I" Franuś oczy· 
wi.ście zaraz rpr'le61taw.ał. Walikę wprawd'liie wy 
g,rał, ale nic w niej nie pi()ka~t. KY. 

Wyniki ligowe 
Polonia. (ByLom) - ł:KS 4:3. 
R1U:h - CTacovia 4:0. 
Tamnovła - Ga·Ilbami.-a. 2~O. 
AKS - WiiSł-a. 2: 1. 
Legia - Warrta 2:1. 
ZZiK (poznań) - Poloilliia tWaI'lSlla ...... ii') 2:1. 
Rymer - W~dzew 3:0. 

stara się za pomocą lewej prostej utrzymać Krępy i -silny fizycznie. Przec.iwko niemu 15ta- M" t l ki A 
na dystans cor:az agl:esywniej'szego Zagóffikie- n.,!,ł młody, wysmukły chlopi,ec z bujną jasno- IS rzos wa asy 
go .. Łodzia~!ll. .Jest. w:do~e z:męczony, przyj- blond falującą się czupryną· Kacperczark: cie- ZZK- LECHIA (Tomaszó ) S-l (1.M 
~uJe. coraz waęceJ C1OS0W, az po jednym z szy się widoczną sy;mpaltią widoWillli_ Przy wej- . . ,:' 'UI 
slerp.ow P~l5arski zwisa bezwładnie na linarch. ściu na ring witają go hUCZ:Ile oklasld. ZaSh.liZ()n~ ZWYClęstwo koleJa~y. dla k!tó-
Sędz'la rozpoczyn~ lic~~i.e .. ~isa.rski soo.i i od- Walka rozpoczyna się. Inicjatywę ma 50 r~~h b,~aJmki uzyskał Deska 2 ora~ 1 "samo' 
(poczywa. 00 8-mm, P?znleJ ldZle do zwarcia, wińsk i. Idzie do przodu, alle co c'hrwiQę nadzie b OJcza . Honorowy punkt dla gosci padł ~ 
ale wkrotce gong konczy wailk.ę. wa się ma kontry. Naraz Sow.ińsiki imkasuje rzutu karnego. Sędzie p. Kowalewski. 

Pisarski zdejmuje rękawice i czeka na wy-llewy sierpowy i... si,ada na desroach. Zrrywa się \ 
roik sędziów. Jest spokojny, opanowany. Na wściekły. Strzela prawą, ale Kacperczaka nie TUR - WIDZEW Ib 2:1 (1:0) 
o~łoszernie wyniku długo crzekamy, aż WIesz- dosięga. Rundę wygrywa po~a,niak. W dru- Niespodziewana klęska Widzewa l l5 dła 
Cle speaker ogłasza, mhstrzem Polsi\"i w wadze gim starciu Sorwińs.kJi. znów idzie do przod.u, którego bramkę zdobył Wiernik l. ' 

___ r .. ____________________________ ~~ __ __ 
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Gdy kierownik zjawił się w gabinecie, u- I tyzanci, uciekając w popłoch\.. rzucili teczkę 
spokojny już Heinz podyktował treść na- w gąszcz krzaków. 
stępujące~ depeszy, każąc ją natychmiast za- - Natychmiast dostarczyć reczkę do me-
szyfrowa~.: go gabinetu! - Heinz wydał rozporządze-

ROZDZIAŁ CZWARTY 

I. 

, W gabinecie panowała cisza. Jednak ta 
cisza nie wiele pomogła Rommlowi, który mI
mo skupienia myśli oraz rozpaczliwej obro
ny musiał wreszcie się poddać. Na SZ::H!110W

nicy już prawie nie było pionków Rommla, 
gdy Launitz ,ostro wciąż atakUjąc, przerwał 
ostatnią linię obrony i glośno zawoła]: 

- Szach i mat! Panie obersturmbahnfuhre. 
rze, pan przegrał z kretesem! 

- Jesteście pierwszorzędnym graczem, ko
mendancie! - uśmiechnął się przyjaźnie Rom 
mel i dodał - mam oczywiście na myśli sza
chy. 

- ŚClsle tajne. Berlin. Albert Strasse t:ie drżącym ze zniecierpliwienia głosem. 
Nr 8. Gestapo. Panu radcy Lemkel11u no rąk 

DOBRZE. ZE SIĘ GORZEJ NIE SKONCZYLO l własnych: proszę o llCllychmiastowe prze~ła-

Launitz spojrzał przelotnie na swego ocię
ż81cgo partnera i zauważył sj)c,kojnie' 

Dnia 8 bm. na ulicy Strykowskiej, 750 m. nie fotografii Johanna von Launilza ... 
pod mostem wywrócił się samochód komnni- Gdy depesz;:!. zost'lhJ nad'lnd, Hoinz z Z;:J

kacyjny PKS-u, prowadzony. przez z~fera dowoleniem wyprostował się na fotelu, wyjąl 
Stefana Czecha, zam. w ŁodzI ul .. H LIsto- papierosa zacil'lgnął się aromatycznym dy

Gdy wszedł pośpiesznie do swego służbo-
wcgo gabinetu i rzucił okiem na biurko, 1.0- - Czy panu również wiadomo, iż w war-
baczył na nim zieloną teczkę. Szybko zbliżył caby gram jeszcze lepiej, niż w szachy? 
S!'i, do hiurka i ja~ nf',~,vOWO p ·'-.~rluca~ znaj- - 0, nie! - roześmiał się Rommel,
dujące się w teczce dokumenty. Uwagę je- miałem na myśli po prostu pansld altruizm i 
go w !JiE!:'"\'Tszy"" I" dzie poch~ "el J .. ' :e'l(a za- dobrze pomyślaną grę w filantropa w stoslm
lakowana koperta, na której widniał stere- ku do ludności. Ta gra jednak daje niezłe 
otypowy napis: "Ściśle tajne". Heinz zer- rezultaty. Spróbujmy zbilansować: plany no
wał pieczęcie i przejrzał zawartość koperty. wych szybów naftowych, powrót robotników 
Przede wszystkim zaciekawiła go niewielka do pracy, zmniejszenie napadów partyzanc
fotografia. Nie dowierzając własnym oczom, kich!... Wasi poprzednicy nic mogli nawet 
spojrzał jeszcze raz uważnie na fotografię i marzyć o takich sukcesachl... 

pada 148. Na skutek wypadku lekkIch obra
żeń doznali pasażerowie: Antoni Jamroch, I!:a- mem ... 
mieszkały we wsi Mąkolin. gmina Lubianów, 
pow. Łowicz. Irena Kubicka. wieś Niesu!
ków. pow. Brzeziny i 7amieszkała w tej sa
mej wsi Maria Krzemińska. Po udzieleniu 
pomocy lekarskiej w szpitalu Bctleem, ran

IV. 

nych odwieidono do domu. 
Jak okazało się w trakcie dochodzenia, sa

mochód, który uległ wypadkowi, nie był w 
dobrym stanie technicznym i mimo zaleceń 
nie zostal odnany do przeglądu . W zwiąiku z 
wypadkiem przekll.zano prokuratorowi 8 re
jonu Sądu Okręgowego kierowcę wozu oraz 
zastępcc; kierownika do spraw technicllnych, 
Górala Stanisla<Wa. 

Nazajutrz rano nagły dzwonek telefonicz
ny zerwał z łóżka smacznie chrapiącego na
czelnika gestapo. Gdy Heinz podniósł slu
chawkę, twarz jego odrazu przybrała roz
l'ildowany wygląd. 

Urzędnik slużby bezpieczet'tstwa, prowa
dzący śledztwo w snrawie zabo);stw3 pułkow
nika Paulego oraz Krausego, donosił, że w 
krzakach rosnących niedaleko od miejsca wy 
padku, znaleziono ziC'loną teczkę safianowa. 
Teczka ta, sądząc z inicjalów, należała do 
pułkownika Paujego. Najprawdopodobniej par 

prawie głośno z nieukrywanym triumfem za- - Cieszę się, że moje skromne wysiłki do-
wolał: prowadziły jednak do celu. Zwłaszcza cie-

_ Wyczuwałem, że ten Laun!tz, nie jest szy mnie pańSka ocena moich sbrnń, panie 
prawdziwym Launi1zem! Mam już ptaszka obersturmbahnfuhrerze! Zapewniam pana, 
w ręku! Teraz już mi ~ię nie wykręci I zo-/ że za .tydzień szyby Nr 2, 3 oraz 5 będą tir u
baczymy, panie ROl1'lmel, kto jeszcze zrobi chomlOne. 
karierę w gestapo! ... ID. C. I\';Il 




